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Aiorszofefe Rola-Żymierski i min. Minc w Poznaniu

Im liii <-ti giiiiliii mtiiliti Polski
Gwóźdź do trumny Hitlera i cios wymierzony reakcji
Marszałek Żymierski i minister Minc wśród robotników
W dniu wczorajszym przybyli do Poznania Marszałek Rola-Żymierski 

i minister przemysłu Hilary Minc. Dostojni goście wzięli udział w dwóch 
wielkich wiecach manifestacyjnych w sprawie Głosowania Ludowego, z któ­
rych jeden odbył się o godz. 14,30 na terenie zakładów Cegielskiego, drugi 
zaś o godz. 18 w auli Akademii Handlowej.

Po odegraniu hymnu, wśród okrzyków na , Marszałek Żymierski i wygłasza przemowie- 
cześć Rządu i Wojska, wchodzi na mównicę , nie często przerywane oklaskami.

Przemówienie Marszałka

Na długo przed pierwszym wiecem ogrom­
ną halę fabryczną wypełnił kilkutysięczny 
tłum pracowników fizycznych i umysłowych. 
Na podium bogato ozdobionym kwiatami sta­
nęły liczne poczty sztandarowe, ponad który­
mi widniał symbol narodowy — biały orzeł.

U wejścia na teren fabryki przedstawicieli 
Rządu powitał w kilku słowach przewodni­
czący Rady Zakładowej ob. Gierszal. Kom­
pania honorowa Straży Fabrycznej prezen­
tuje bron, orkiestra gra hymn narodowy. Mar­
szałek Żymierski i minister Minc w towarzy­
stwie wojewody poznańskiego dra Widy- 
Wirskiego, dowódcy O. W. gen. Strażewskie- 
go i licznej generalicji, przechodzą wzdłuż 
szpaleru utworzonego przez brać pracowni­
czą, wznoszącą długotrwałe, entuzjastyczne 
okrzyki.

W obliczu śwlcda
Nie ma przesady w stwierdzeniu, że wynik 

głosowania ludowego w Polsce będzie żywo 
omawiany w całym niemal świecie i wywrze 
ogromny wpływ na stosunek wielu państw — 
zwłaszcza wielkich mocarstw -— do Polski. 
Zależnie od wyników referendum stosunek 
szeregu państw do Polski będzie w przyszło­
ści bardziej pozytywny lub negatywny. Ni­
gdzie nie ma kredytu naród rozbity, skłóco­
ny, natomiast wszędzie wzbudza szacunek 
naród politycznie dojrzały. Naszej dojrzało­
ści politycznej egzaminem będzie właśnie 
głosowanie ludowe w dniu 30 czerwca. W 
dniu tym bowiem naród polski odpowie na 
trzy pytania stanowiące nierozdzielną całość, 
którą można by zamknąć w jednym pytaniu: 
Jaką ma być Nowa Polska? Wystawilibyśmy 
sobie wobec świata świadectwo zupełnej nie­
dojrzałości politycznej, gdybyśmy nie choieli 
lub nie umieli odpowiedzieć pozytywnie na 
to pytanie.

Pozytywnej i jednomyślnej odpowiedzi na­
rodu polskiego wymaga zwłaszcza pytanie 
trzecie referendum: „Czy chcesz utrwalenia 
zachodnich granic na Odrze, Bałtyku i Nisie 
Łużyckiej ?“

Naród Polski powinien widzieć, że Polska 
ma do tych granic prawa historyczne, ekono­
miczne i polityczne. Wiemy jednak dobrze, 
że Niemcy są przeciwko naszym granicom 
na Odrze i Nisie i mają w tej sprawie powa­
żnych protektorów. Znamy wypowiedzi Chur­
chilla i wiemy, że jest on wodzem całego mię­
dzynarodowego obozu antydemokratycznego. 
Wiemy także, że w St, Zjednoczonych A. Pół­
nocnej jest wiele milionów Amerykanów po­
chodzenia niemieckiego,którzy wyrażają prze­
konania, że nie należy popierać hitleryzmu w 
Niemczech, bo Hitler doprowadził Niemcy do 
ruiny, ale jednocześnie bardzo przychylnie 
nastawieni są do Niemiec „demokratycz- 
nyoh”, skutkiem czego bardzo wrogo odnoszą 

do zagadnień granic polskich na Odrze
’ Nisie. W sprawie naszych granic zachod­
nich nie jesteśmy jednak odosobnieni. Znaj­
dujemy poparcie wśród wielu państw świata.

Wchodzących do hali fabrycznej gości wita 
orkiestra marszem generalskim. Po chwili na 
mównicy staje przewodniczący Rady Zakła­
dowej ob. Gierszal i podkreślając więź łączą­
cą świat pracy z Wojskiem Polskim, wznosi 
okrzyk na cześć Marszałka Żymierskiego. — 
Witając ministra Minca oświadcza, że jakkol­
wiek życie robotnicze jest ciężkie, pracowni­
cy zakładów Cegielskiego nie są . wolennika- 
mi podwyżki płac, lecz raczej potanienia pro­
duktów. Świat pracy przyrzeka Rządowi po­
moc, gdyż ocenia jego wysiłki zmierzające 
do polepszenia bytu warstw pracowniczych. 
Są wpawdzie jednostki przeszkadzające w 
pracy. Tych łudzi obałamuconych robotnicy 

i poznańscy wzywają, by zawrócili ze złej dro­
gi i gremialnie stanęli do głosowania, stano- 

j wiącego wyraz woli całego narodu.

Dzięki Ziemiom Odzyskanym skróciła się 
nasza granica z Niemcami. Z 1912 km skró­
ciła się do 726 km. Krótsza granica z od­
wiecznym wrogiem Polski gwarantuje więk­
szą obronność i bezpieczeństwo. Ziemie Od­
zyskane stanowią wielkie skupisko bogactw 
naturalnych i są wysoko uprzemysłowione. 
Szybkie tempo odbudowy jest możliwe tylko 
dzięki posiadaniu tych ziem Dzięki tym zie­
miom Polska zmieniła charakter kraju rolni­
czego na przemysłowo-rolniczy. Olbrzymie 
znaczenie ma również odzyskanie wybrzeża 
morza Bałtyckiego. Maleńki skrawek wybrze­
ża sprzed 1939 roku został zamieniony na 
wielką, bo 540 km długą granicę morską z 
całym szeregiem portów. Otwiera to przed 
Polską wielkie perspektywy w dziedzinie 
handlu zagranicznego. Na ziemiach zachod­
nich od chwili ich wyzwolenia wre praca go­
spodarcza. Odbudowuje się przemysł hutni­
czy, włókienniczy, cementowy, chemiczny, 
szklany, spożywczy i rolny. Obecnie Ziemie 
Zachodnie dają Polsce ’/s produkcji węgla, 
35’/o produkcji materiałów ogniotrwałych, 
13% surówki, 10% stali surowej, 25’/o odle­
wów żeliwnych, ponad 50’'o wagonów. Duże 
osiągnięcia mamy również w dziedzinie ko­
munikacji, odbudowano 149 mostów, wia­
duktów i przepustów kolejowych, urucho­
miono 6 tuneli i odbudowano 1683 km zni­
szczonych torów. Także osiedlanie Polaków 
na tych ziemiach postępuje bardzo szybko. 
Obecnie na Ziemiach Odzyskanych jest już 
przeszło 3 milj. Polaków. Ziemie Zachodnie 
zrastają się z pozostałymi krajami Polski i 
stanowią nieodłączną, organiczną część kraju 
pod wszystkimi względami. Dlatego na trze­
cie pytanie musimy odpowiedzieć „tak".

Musimy odpowiedzieć na to pytanie „tak" 
jednomyślnie — dlatego, że zaważy to 
ogromnie na bliskiej Konferencji Pokojowej, 
która ostatecznie ureguluje granice państw 
europejskich. Nasze jednomyślne, nasze mo­
cne „tak" zastraszy „nie" wrogów Polski i 
zamanifestuje w obliczu świata naszą nie­
złomną wolę utrwalenia na wieki zachodnich 
granic Polski na Bałtyku, Odrze i Nisie.

Na wstępie Marszałek Żymierski stwierdza, 
że nie przemawia w Poznaniu po raz pierw­
szy. Był tu już trzydzieści parę lat temu w 
roku 1912 i w latach następnych, aby jako 
delegat i emisariusz organizować młodzież do 
walki o niepodległość Polski. Tu w Poznaniu 
odbywał wówczas tajne zebrania i ćwiczył 
młodzież przewidując, że wojna światowa 
rozstrzygnie losy Polski i że w wojnie tej nie 
może zabraknąć polskiego oręża. Wiedziano 
wówczas, że wolność i niepodległość musi 
zdobywać sam naród. Trzydzieści lat temu 
Marszałek związał się ze społeczeństwem 
poznańskim pracą dla Polski, a dziś w okre- 

1 sie tak ważnym, który zadecyduje jaką ma 
być na nowo wywalczona Polska przybywa 
znowu, by społeczeństwo, nie tylko z gazet, 
uchwał i pism poznało wagę wielkiego wyda­
rzenia — jakim jest Głosowanie Ludowe, ale 
i z bezpośredniego kontaktu z członkami 
Rządu wywnioskowało, czy linia jaką prowa­
dzi Rząd jest słuszną, innymi słowy —- zy 
ziemia ma należeć do chłopa, a fabryki do 
robotników.

Musicie obywatele zrozumieć — powiedział 
Marszałek — że tej okazji jaką nam daje Gło­
sowanie Ludowe, nie wolno nam zmarnować.

Odmrożenie pożyczki amerykańskiej 
dla Polski

API podaje:
Jak się dowiadujemy, w dniu dzisiej­

szym minister Wincenty Rzymowski, 
przyjął ambasadora Bliss Lane, który 
oświadczył, że rząd Stanów Zjednoczo­
nych postanowił odmrozić pożyczkę 
dla Polski. Jak wiadomo pożyczka

Z dnia

Na lepsze tory
A. P. I. podaje:
Polska opinia publiczna z zadowoleniem 

przyjęła lakt ostatecznego sfinalizowania 
rozmów polsko-angielskich i podpisanie umo­
wy w sprawie złota polskiego w Wielkiej 
Brytanii. Osiągnięty więc został korzystny 
dla obydwu stron kompromis. Osiałnie dni 
rozmów nacechowane były dobrą wolą oby­
dwu stron i tej właśnie dobrej woli zawdzię­
cza się obustronny sukces.

Na podstawie uzyskanych przez nas wia­
domości, za 6.000.000 funtów szterlingów 
otrzymujemy z demobilu angielskiego szereg 
obiektów, jak mosty, auta, warsztaty repara- 
cyjne, sprzęt łączności, laboratoria nauko­
we itd. 3.000 000 funtów w zlocie pozostaie 
do dyspozycji Rządu Polskiego w Wielkiej 
Brytanii z tytułu poniesionych kosztów, na­
tomiast 4 miliony funtów szterlingów w zlo­
cie otrzymuje natychmiast do swej dyspo­
zycji Rząd Polski. Dług, jaki przypada je­
szcze od nas Anglii, pcdlega pięcioletniemu, 
bezprocentowemu moratorium. Od 1951 roku 
rozpoczynamy spłacanie go w ratach, roz­
łożonych na 15 lat.

W ramach tzw. Interim Troasury, oprócz 
złota, zawierała się ponadto cala własność 
ruchoma byłego rządu ,,londyńskiego". Tru­
dno jest zbadać w chwili obecnej prawdziwą

Los daje nam wielką okazję dokonania prze­
mian na drodze bezkrwawej, bez walki bra­
tobójczej i wojny domowej. Decydować bę­
dziemy o przyszłości Polski za pomocą kartki 
głosowania. I dlatego w dniu 30 czerwca nie 
może zabraknąć nikogo przy urnach wybor­
czych. Nieobecność choćby jednego człowie­
ka jest osłabieniem woli pracującego ludu, 
osłabieniem i tej linii, jaką prowadzi Rząd. 
Marszałek podaje przykłady, kiedy zmiany 
polityczne i gospodarcze, jakie nastąpiły w 
Polsce, dokonywały się w świecie na drodze 
krwawych rewolucyj. Rewolucja francuska, 
okres rządów Cromvella w konserwatywnej 
Anglii, wreszcie rewolucja rosyjska to dowo­
dy, że lud musiał zdobywać prawa dla siebie 
drogą walki. W Polsce dokonała się rewolu­
cja społeczna bez rozlewu krwi, referendum 
zaś zadec; ' -je o naszym uslcoju i naszych 
granicach. Na tym polega wielka waga tego 
wydarzenia.

Jasno wytyczono drogę państwa polskiego. 
Drogę tę wytyczał i żołnierz. Krwawił się 
on pod Lenino, Warszawą, kiedy zdobywał 
Gdańsk, Gdynię, Kołobrzeg, kiedy forsował

(Ciąg dalszy na stronie 2-giej)

w wysokości 90-ciu milionów dolarów 
przyznana swego czasu Rządowi pol­
skiemu przez rząd Stanów Zjednoczo­
nych została chwilowo zawieszona 
wskutek nieporozumień, które jak wi­
dać zostały obecnie całkowicie wy ja* 
śnione.

wartość tego wszystkiego ze względu na 
akcję dewastacyjną i gospodarkę rabunkową, 
jaką prowadziły czynniki „londyńskie" po 
uznaniu Rządu Jedności Narodowej. W każ­
dym razie Anglicy zobowiązali się do ułatwie­
nia rewindykacji wszelkich urządzeń, biblio­
tek, sprzętów, parków samochodowych itd. 
Pewne obiekty, które Anglicy użytkują do 
dzisiejszego dnia dla swych instytucji, zaj­
mujących się Polakami w Wielkiej Brytanii, 
będą wydzierżawione Anglikom na podsta­
wie umów indywidualnych, następnie wrócą 
z powrotem do Polski.

Na podpisaniu umowy w sprawie Interim 
Troasury nie kończą się bynajmniej rozmo­
wy polsko-angielskie. W tej chwili prezes 
Drożniak prowadzi z kompetentnymi czyn­
nikami brytyjskimi rokowania, w sprawie 
tzw. malej umowy płatniczej. Chodzi tu:
1. o odblokowanie polskich pieniędzy z sum 
prywatnych i rządowych, jakie zostały za­
mrożone przez Anglię na terenie całego Im­
perium Brytyjskiego po wybuchu wojny;
2. o ustalenie kursu walut złotego i funta dla 
ożywienia stosunków gospodarczych i trans­
feru pomiędzy obydwoma krajami.

Wszystko zdaje się wskazywać, że stosunki 
polsko-brytyjskie wkraczają w stadium nor­
malizacji, korzystnej dla stron obu.
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wał pomorski, Odrę i Nisę, kiedy szedł ku 
Łabie i wkraczał do Berlina. Żołnierz wal­
czący ginął nie tylko za Polskę, ale i za taką

Marszałek Rola Żymierski

Polskę, w której nie będzie upośledzony czło­
wiek pracy i w której klasie pracującej bę­
dzie dobrze. Dziś gdy mamy rozegrać bitwę 
o naszą przyszłość, robotnicy, chłopi oraz in­
teligencja pracująca dadzą wyraźną odpo­
wiedź ludziom usiłującym wywołać w kraju 
niepokój.

Są siły dążące do rozbicia jedności naro­
dowej, są grupy, które chcą doprowadzić w 
Polsce do anarchii (głosy na sali — precz z 
nimi!). Partia wzywająca do głosowania na 
pierwsze pytanie przecząco, ma inne cele, 
chce wprowadzić w Polsce zamęt. Marszałek 
wezwał, by głosom rozbijającym i rozdziela­
jącym naród nie pozwolono się obałamucić, 
są to bowiem głosy tęskniące do powrotu 
obszarnictwa i kapitalizmu. Dla reakcji ro­
dzimej i zagranicznej referendum stanie się 
potężną odpowiedzią — zaświadczy, że dla

Trzy pytania w oświetiesiiu min. Minca
Z kolei głos zabiera minister przemysłu —

ob. Hilary Minc,
Mówca w imieniu Rządu powitał załogę 

Zakładów Cegielskiego, wyrażając pod jej 
adresem uznanie za wielką pracę wykonaną 
w dziele odbudowy naszego przemysłu. Przed 
rokiem w Zakładach rozpoczęło pracę tysiąc 
łudzi, obecnie pracuje 10 tysięcy. Wykony­
wano początkowo 2 parowozy, dzisiaj 8 mie­
sięcznie. Produkowano parowozy typu nie­
mieckiego — dzisiaj montuje się parowozy 
polskiej konstrukcji. Nie było fabryki obra­
biarek, zderzaków i mażnic — dziś Zakłady 
mogą z dumą spojrzeć na dorobek swej pracy.

łudzi tęskniących do dawnych czasów, nic 
ma w Polsce miejsca.

Rząd zaufania ludzi pracy nie zawiedzie. 
Doprowadzi on do szczęśliwego bytu wszyst­
kich obywateli, o ile przyczynią się do tego 
wspólną, rzetelną pracą. Z głęboką wiarą w 
lepszą przyszłość staje dzisiaj Rząd przed 
społeczeństwem, apelując gorąco o udział w 
głosowaniu. Wierzymy — powiedział Mar 
szałek — że Poznań, który już tylekrotnie 
zdał egzamin trzeźwo oceniając sytuację, w

Przedstawiciele Rządu i Wojska Polskiego wśród robotników poznańskich
W pierwszym rzędzie siedzą od prawej ku lewej: min. Minc, Marszałek Rola-Żymier­

ski, wojewoda poznański dr Wi dy-Wirski, gen. dyw. Strażewski

momencie Głosowania Ludowego wytworzy 
jednolity front.

Przemówienie swoje zakończył Marszałek 
okrzykiem na czeć wolnej, niepodległej, de­
mokratycznej Polski ludu.

W dalszym ciągu przemówienia Minister 
omawia zagadnienia związane ze sprawą 
Głosowania Ludowego. Są ludzie chcący wi­
dzieć w Polsce taki ustrój, jaki jest na zacho­
dzie, inni znowu chcieliby wprowadzić ustrój 
istniejący na wschodzie, U nas nie będzie 
ani jeden z tych ustrojów, lecz nowy ustrój 
polski, wyłączający obszarników ł kapitali­
stów, a powstały z połączenia i współdzia­
łania wielkiego upaństwowionego przemysłu, 
z indyw! dualną dziedziną inicjatywy prywat­
nej, Tego ustroju będziemy bronili,

Na drodze tego ustroju dużo już osiągnę­
liśmy. Byłoby samochwalstwem mówić, że w

Polsce jest dobrze. Posiadamy jeszcze wiele 
braków. Brak nam tłuszczów, żywności i 
mieszkań. Trzeba jednak przypomnieć sobie 
jak to było wówczas, kiedy tliło się po poża­
rach w Poznaniu i innych miastach w Polsce. 
Od tego czasu zrobiliśmy wielki krok na­
przód. Nadal będzie coraz lepiej, coraz bar­
dziej będą zniżkować ceny artykułów. Rząd 
polski jako pierwszy w Europie zniósł kon­
tyngenty i odtąd zboże będzie nabywać w 
drodze wymiany. Na jesieni i przed Bożym

Narodzeniem podniesione zostaną w dalszym 
ciągu wydatnie zarobki pracow liczę. Rząd 
przystąpił do pracy nie obiecując wiele, a je­
dnak zrobił już nie mało, przy czym należy 
wziąć pod uwagę, iż nie ma kraju tak zrujno­
wanego — jak Polska. Tego, cośmy zrobili 
tego musimy bronić — oświadcza Minister. 
I tego nie oddamy (okrzyki — brawo), "lym 
torem możemy iść dalej, a w dniu 30 czerw­
ca mówiąc „tak" na drugie pytanie, damy 
odpowiedź, że zgadzamy się z polskim syste­
mem gospodarczym.

Omawiając zagadnienie granic, Minister 
podkreślił nasze niezłomne prawa do Ziem 
Odzyskanych, zatwierdzane decyzją konfe­
rencji w Poczdamie. Podnoszą się głosy, że 
nie trzeba nam tych ziem, że granica Polski 
powinna przechodzić gdzieś pod Poznaniem. 
To są głosy międzynarodowej reakcji, z 
Churchillem na czele. My tym wszystkim lu­
dziom odpowiadamy, że Naród Polski dość 
przecierpiał i nie da się odepchnąć z ziemi, 
na której mieszkają dzisiaj 4 miliony Pola­

ków. Gdy w dniu 30 czerwca damy zwartą 
odpowiedź w sprawie granic, niech reakcja, 
domagająca się powrotu tego co było i od­
budowy wielkich Niemiec, spróbuje nas 
zepchnąć z prastarych ziem piastowskich!

W kwestii senatu Minister oświadczył, iż 
wszędzie dzisiaj w Europie jesteśmy świad­
kami postępów demokracji. We Włoszech se­
nat już zniesiono, we Francji również znosi 
się go. Sprawę senatu przypomniało sobie 
P, S. L., a więc stronnictwo którego dwaj 
najwięksi działacze — Wincenty Witos i Ma­
ciej Rataj przez całe życie walczyli z sena­
tem, Dzisiaj P. S. L. wyciąga z lamusa starą 
ideę nie po to by walczyć o taki czy inny 
ustrój w Polsce, lecz po to, by się policzyć. 
Takiemu stanowisku trzeba się przeciwsta­
wić. Nie będzie u nas chaosu. Przez trzy­
krotną odpowiedź „tak" damy wyraźną od­
powiedź, Trzykrotne „tak" będzie podwaliną 
naszego szczęścia i dobrobytu, gwoździem 
do trumny Hitlera oraz ciosem dla polskiej 
i międzynarodowej reakcji.

Wiec zakończyły przemówienia naczelnego 
dyrektora Zakładów. — inż. Lutosławskiego i

Minister Minc

wojewody 'Widy-Wirskiego, po czym Gości 
pożegnał przewodniczący Rady Zakładowej 
ob. Gierszal.

O godz. 18-tej Marszałek Żymierski i mi­
nister Minc wzięli udział w drugim wiecu 
zorganizowanym przez Tow. Współpracy Kul­
turalnej w Poznaniu.

Szczegóły tego wiecu zamieścimy w jutrzej­
szym numerze „Głosu Wielkopolskiego".

Proces Greisera niezależnie od swego zna­
czenia politycznego i prawnego jest w cało­
kształcie swym dokumentem historycznym, 
syntezą nie tylko rozkwitu niemieckiego bar­
barzyństwa, ale i żywotności narodu polskie­
go, który przeszedł przez piekło okupacji nie 
tracąc nic ze swej wewnętrznej spoistości.

W siódmym dniu procesu, przewód sądowy 
zahacza o nowe kwestie, to znaczy o nowe 
kategorie przestępstw, bo przecież wszystko, 
co się tu działo przez 6 lat okupacji było je­
dną wielką zbrodnią,

Na podium, dla świadków przeznaczonym, 
jawi się świadek w sutannie, Jest to ksiądz 
dr Biskupski, profesor prawa kanonicznego 
w Seminarium Duchownym we Włocławku. 
Jeszcze przed złożeniem zeznań wręcza Try­
bunałowi spis księży z diecezji włocławskiej 
wymordowanych w czasie okupacji. Księża 
byli aresztowani grupami. Najprzód zamknię­
to tych, którzy uczyli w szkołach powszech­
nych i średnich we Włocławku. Z 11 księży 
aresztr -mych wówczas żyje tylko jeden, a 
żyje d! .ego, że udało mu się zbiec z trans­
portu. Katechetów aresztowali „specjaliści" 
do spraw szkolnych, jeszcze w październiku 
1939 r.. Ale niedługo po nich zjawili się w 
mieście „spece" od spraw duchownych. Ci 
zaaresztowali w ogóle wszystkich księży, ja­
cy byli we Włocławku, a wśród nich także ks.

biskupa Kozala. Powodów aresztowania nikt 
nie znał, świadek podaje, że sam przebywał 
w różnych hitlerowskich więzieniach i obo­
zach koncentracyjnych od 7 listopada 1939 r.

Jak zamordowano biskupa z Włocławka
Przewodniczący Trybunału: Co Księdzu 

wiadomo o łosie ks, biskupa Kozala?
Świadek: Gestapo wezwało biskupa na 

konferencję, rzekomo celem uporządkowania 
sprawy nabożeństw w diecezji. Chodziło im 
o to, aby kazania wygłaszane były po nie­
miecku. Biskup nie zgodził się mówiąc, że ani 
księża nie znają dostatecznie niemieckiego, 
ani tym bardziej diecezjanie. Nagabywano go, 
aby przynajmniej czytano Ewangelię po nie­
miecku. — Biskup odrzucił i to żądanie jako 
niezgodne że stanowiskiem polskim! Nato­
miast zaproponował im, że wyda zarządzenie, 
aby księża pisali kazania do czwartku każ­
dego tygodnia i przedkładali do ocenzurowa­
nia policji niemieckiej. Na to się zgodzono i 
obiecano zwolnienie aresztowanych poprze­
dnio księży, tłumacząc, że aresztowanie było 
nieporozumieniem. Tymczasem tego samego 
dnia zarówno biskup jak i wszyscy księża zo­
stali aresztowani.

Przewodniczący: Jaki był późniejszy łoś 
ks. biskupa?

do 29 kwietnia 1945 r„ tzn. prawie 6 lat i 
przez cały czas nie był ani razu przesłuchiwa­
ny. Z wszystkich księży w diecezji uchowało 
życie zaledwie 19-tu.

Świadek: Zaprowadzono nas do więzienia. 
Biskupa zamknięto osobno, nas wszystkich 
razem w celi tak małej, że przez 10 tygodni 
nie mogliśmy się rozebrać i położyć.

Prycz żadnych nie było tylko wilgotna po­
sadzka. Biskupa szykanowano specjalnie, co 
chwilę któryś z gestapowców wpadał do jego 
celi i repetował karabin. Przed jego drzwiami 
wywoływano nazwiska prowadzonych na 
śmierć.

Co pewien czas przychodzili nas oglądać 
różni hitlerowscy dygnitarze tak, jak się oglą­
da zwierzęta w zoologicznym ogrodzie. Pro­
siliśmy raz wyższego oficera, żeby pozwolono 
odprawić biskupowi mszę św. dla nas. Osta­
tecznie się zgodził pod warunkiem, że nie 
wolno mu będzie z nami rozmawiać. Jakoż 
w niedzielę przyprowadzono go. Zanim jed­
nak skończył odprawiać mszę św. zaraz po 
podniesieniu wpadł pijany żołdak potrząsając 
rewolwerem w jego stronę i wołając „od­
chodź od ołtarza, masz iść do swojej celi". Bi­

skup prosił, by mu dał jeszcze trzy minuty 
czasu, ale Niemiec nie zgodził się. Biskup 
spożył więc postacie św. chleba i wina i mszę 
św, przerwał.

Przewodniczący: Gdzie biskup zakończył 
życie?

Świadek: W Dachau, ale po drodze do Da­
chau w Inowrocławiu był strasznie skato­
wany, to było bezpośrednio przyczyną jego 
śmierci. Kiedy przywieziono go do Inowrocła­
wia siepacze zabrali mu walizkę i rzeczy i 
poddali go torturom. Każdy z nas otrzymy­
wał przeciętnie 50 uderzeń, jemu jako bisku­
powi dano podwójną porcję, po drodze do Da­
chau, w Berlinie, Halle i Norymberdze pro­
wadzono go w kajdanach przez miasto. W 
Berlinie żandarmeria musiała nawet bronić 
przed napastliwością tłumu. Kiedy spotkałem 
się z nim w Dachau, dokąd przewieziono 
mnie wcześniej, narzekał na ustawiczny szum 
w uszach i mocno kulał, ciało miał odbite od 
kości i niebawem też zmąrł.

W dalszym ciągu ks. Biskupski opowiada 
o grabieży polskiego mienia kulturalnego. 
Sam posiadał bibliotekę prywatną, złożoną z 
2.000 tomów, bardzo cenne dzieła, przeważ­
nie z zakresu prawa kościelnego. Przerobiono 
to na papier w miejscowej fabryce. Wykra­
dziono również doszczętnie bibliotekę Wyż­
szego Seminarium Duchownego, jedną z naj-
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Siódmy dzień procesu Greisera
bogatszych w Polsce, liczącą ponad 100.000 
tomów, oraz około 1.500 pergaminów, niesły­
chanie rzadkich, ogromnej wartości

Gonić bykowcem do pracy 
zaleca Greiser

Dalszy świadek sędzia Horn z Gniezna opo­
wiada, że znalazł akta sprawy wytoczonej 
kierownikowi gnieźnieńskiego ,,Arbeitsamtu“ 
Stirlingowi o pobicie jakiejś dziewczyny pol­
skiej w Urzędzie Pracy. Skargę wytoczył Nie- 

znaj°my dziewczyny. W aktach są wy­
jaśnienia Stirlinga, który tłumaczy się tym, że 
na odprawie dla kierowników „Arbeits- 
amt‘ów“ w Poznaniu otrzymał od samego 
Gauleitera instrukcję, że Polaków należy bić. 
Na dowód ścisłego wykonywania instrukcji 
świadek przytacza fakt, że ścianę jednego z 
pokojów biurowych w Urzędzie Pracy w 
Gnieźnie zdobiła duża kolekcja bykowców 
i nahajek, nad którą umieszczony był napis 
w języku niemieckim: „środki nakłaniania do
pracy".

Sąd odczytuje zarządzenie Greisera, iż Po 
lacy, którzy nie stawią się na wezwanie 
„Arbeitsamtu", mają być pozbawieni kart 
żywnościowych i oddani pod sąd doraźny.

Andrzej Byczek był świadkiem burzen'a 
pomnika Chrystusa Króla i kilku innych pom­
ników. Kalwarię w Ujściu musieli rozebrać na 
rozkaz Greisera Żydzi,

Greiser nie wiedział 
o zburzeniu pomników

Na zapytanie prokuratora, z czyjej inicja­
tywy i dlaczego pomnik Chrystusa Króla zbu­
rzono, Greiser odpowiada, że on o tym za­
rządzeniu początkowo nic nie wiedział, że 
nie przypomina sobie, kto je wydał, a powody 
— jak się później dowiedział — były dwa. 
Główny powód, że pomnik przeszkadzał 
perspektywie wielkiego placu, jaki miał tam 
być budowany, a drugim była pogłoska, któ­
rej sam Greiser nie brał na serio, że na pom­
nik zużyto materiał z dawnego pomnika 
Bismarcka.

W odpowiedzi prokurator cytuje przemó­
wienie Greisera, gdzie m. i. powiedział: „Po­
mnik żelaznego kanclerza, silnje stającego na 
tej ziemi był obrazem niemieckiej siły i mocy. 
Był obrazem politycznej jasności kanclerza, 
który wzrok swój kierował na wschód i nigdy 
go z oczu nie tracił. Zbrodnicza nienawiść 
polskiego szowinizmu tę stal niemieckiej siły 
i kultury przetopiła na pomnik nienawiści. 
Dziś ten pomnik jest zburzony a z jego brązu 
będzie znów dokument niemieckiej siły".

Jeszcze jedno charakterystyczne pytanie 
rzuca prokurator,

Czy oskarżony wiedział, że wszystkie pol­
skie pomniki w Poznaniu i gdzie indziej zo­
stały zburzone?

Greiser odpowiada, że nie wiedział, co na­
turalnie wywołuje wśród audytorium długo 
niemilknącą falę wesołości.

W dalszym ciągu rozprawy przez salę są­
dową przewija się kilku świadków, którzy ze­
znają o sprawie wywożenia dzieci polskich 
na zniemczenie do Rzeszy, przy czym z ze­
znań tych wypływa niezbity wniosek, że o 
całej sprawie Greiser był doskonale poinfor­
mowany i że wywożeniem kierował.

Greiser nie znał programu hitlerowskiego
Pod koniec sesji przedpołudniowej proku­

rator dr Sawicki w szeregu pytań stara się 
zmusić Greisera do jasnych wypowiedzi na 
temat Hitlera i programu narodowo-socjali- 
stycznego. Greiser wije się jak piskorz. 
Twierdzi, że był zwolennikiem Hitlera, ale 
obecnie już nim nie jest. Ulegał jego wpływo­
wi osobistemu, sile sugestywnej, która biła 
od Hitlera, a której nie mógł się oprzeć. Po­
wołuje się przy tym na oficerów amerykań­
skich, którzy mu oświadczyli rzekomo, że 
gdyby byli Niemcami, to także należeliby do 
partii. To oświadczenie wzbudza powszechny 
śmiech. Co do poglądów politycznych, to w 
pewnych kwestiach — mówi Greiser — „nie 
mogłem przyłączyć się do jego zdania i by­
tem gotów wyciągnąć konsekwencje z tego 
stanowiska".

Jeśli chodzi o program, to Greiser twier­
dzi, że wiele set tysięcy Niemców, którzy 
wstąpili do partii, w ogóle programu nie zna­
ło. Milionowa armia bezrobotnych, miliony 
niezadowolonych, do których i Greiser w 
pewnej mierze należał, nie pytały o program 
ani poglądy. Wstępowały do partii, gdyż wy­
dawało im się, że ona daje możność wyjścia 
? nędzy narodowej i społecznej.

Ale dr Sawicki nie daje za wygraiyą i in­
daguje dalej. — Zatem oskarżony przystępu­
jąc do partii uważał, że to co ta partia obie­
cuje, prowadzi do wybrnięcia z nędzy naro­
dowej i społecznej? — Greiser przyznaje, że

Greiser wypiera się wszystkich win
Popołudniową sesję wypełniła trzygodzin 

na replika prokuratora z oskarżonym. Grei­
ser próbuje wszystkich argumentów, aby 
zrzucić ze siebie odpowiedzialność za istotne 
zbrodnie i przewinienia wobec ludności pol­
skiej, przyznając się do autorstwa mniej waż­
nych zarządzeń.

Kwestia wysiedlania Polaków z obszarów 
,Kraju Warty" w ujęciu oskarżonego przed­
stawiała się mniej drastycznie aniżeli to może 
być dzisiaj interpretowane łub przedstawia­
ne. Greiser zrzuca z siebie zarzut germa- 
nizowania ludności polskiej, ale przyznaje się 
do „niemczenia" podległych mu obszarów. 
Oskarżony podaje skomplikowanie skonstru­
owaną definicję pojęcia „niemczenia" i twier­
dzi, że w jego istotnych planach leżało, aby 
„Wartheland" posiadał taki sam charakter 
jak dawniejsza prowincja poznańska przed ro­
kiem 1918. Na terenie tym mieli mieszkać i 
żyć obok siebie Niemcy i Polacy. Tych ostat­
nich miała nawet być przewaga, gdyż w myśl

Świadek dr Rogalski mówi o pozbawieniu 
dzieci polskich w Warthegau przez cały czas 

' okupacji jakiejkolwiek szkoły, o wysiłkach 
Greisera, by naród nasz zepchnąć kulturalnie 
na poziom niższy od plemion murzyńskich 
środkowej Afryki, o wytrzebieniu polskiego 
nauczycielstwa, o niszczeniu książki polskiej.

tak, ale zaraz dodaje, że nie jest pewien, czy 
program partyjny czytał. Interesowały go tyl­
ko mowy, rozmowy i jak to nazywa rytm, 
który bił z partii.

Dr Sawicki: Czy prawdą jest, że zasadni-1 
czą częścią programu jest to, że ludzie na 
świecie są nierówni?

Greiser: Nie czuję się kompetentny do in­
terpretowania programu. W tym celu nale­
żałoby przesłuchać Rosenberga.

Prokurator: A co oskarżony przyjął w pro­
gramie jako swoje?

Greiser: Moim programem było rozwiąza­
nie kwestii socjalnej.

Prokurator: Czy metoda podzielenia ludno­
ści na panów i parobków miała prowadzić do 
rozwiązania kwestii socjalnej?

Greiser: To nie była kwestia socjalna tylko 
polityczna. Rozwiązanie kwestii socjalnej jest 
wyłączną kwestią narodu niemieckiego.

Prokurator podchwytuje to twierdzenie, że 
programem Greisera było usunięcie nędzy 
tylko wśród Niemców. Greiser tłumaczy się, 
że także co do Polaków miał jak najlepsze 
zamiary, ale przeszkodziła mu wojna. — Cała 
ta dyskusja warta jest przytoczenia dlatego, 
że wychodzi w niej na wierzch cała nicość 
moralna oskarżonego. Oskarżonego, który z 
żargonu hitlerowskiego zaczerpnął parę gór­
nolotnych frazesów i stara się nimi pokryć 
swe płaskie tchórzostwo i zakłamanie.

projektów Greisera ludność narodowości nie­
mieckiej nie miała przekraczać 40 procent.

Te wypowiedzi, stojące w jawnej zupełnie 
sprzeczności z faktami rozgrywającymi się w 
„Kraju Warty" na przestrzeni łat 1939—1945 
w najmniejszym stopniu nie zacierają fałszu 
i kłamstw b. namiestnika, ale pogrążają go w 
opinii publicznej coraz bardziej.

Greiser może mówić o projektach restytuo­
wania Państwa Polskiego, o autonomii i o 
swoich nieporozumieniach z Hitlerem — ale 
nie może zaprzeczyć, że jego wystąpienia pu­
bliczne, mowy, zarządzenia, artykuły w pra­
sie miejscowej, okólniki i instrukcje, po pro­
stu cała jego działalność na naszych terenach 
kształtowała stosunek jego podwładnych i 
szerokich rzesz ludności niemieckiej do Po­
laków. Greiser był tym człowiekiem, który 
podżegał, nawoływał i rozkazywał, by we 
wszelki możliwy sposób gnębić i terroryzo­
wać ludność polską.

Oskarżony, oczywiście, do tego również

nie przyznaje się, twierdząc, że nie może 
przyjąć na siebie odpowiedzialności za wszy­
stkie te źzesze, które jemu bezpośrednio nie 
podlegały i które nie wykonywały jego oso­
bistych zarządzeń. Greiser liczy widocznie na 
naiwność naszą, gdy twierdzi, że nie zdaje 
sobie sprawy jaki skutek wywierały jego 
przemowy, zarządzenia i artykuły w umy­
słach przeciętnych Niemców — gdyż on sam 
nigdy przeciętny nie był i w przeciętność 
wczuć się nie potrafi. Ta buta i pycha, uwi­
doczniająca się u oskarżonego już w siódmym 
dniu rozprawy sięga jeszcze dalej, a to w mo­
mencie, gdy siebie i sobie równych partyjni- 
ków nazywa „porządnymi ludźmi" i patrio­
tami.

Prokurator zbija te wykręty coraz to now­
szymi dowodami win Greisera, Na stole sę­
dziowskim rośnie stos akt obciągających. A 
więc dochodzi list podpisany przez oskarżo­
nego, a skierowany do pewnej Niemki razem 
z prezentem, którym są przedmioty zdobyte 
na Polakach podczas powstania warszaw­
skiego; dalej zawiadomienie o zamianowaniu 
przez Greisera SS-Gruppenfiihrera Koppe •— 
kierownikiem akcji przesiedleńczej oraz fakt 
założenia specjalnego konta w bankach, na 
które składać należy sumy pieniężne odebra­
ne Polakom podczas wywłaszczania i przesie­
dlania. Sumami tymi dysponować mógł tylko. 
Greiser.

Oskarżony przypisuje tym dokumentom 
tylko znaczenie techniczne.

Polki do domów pukanych
Prokurator przedkłada Trybunałowi jesz­

cze jeden dokument, podpisany przez b. na­
miestnika, w myśl którego Niemiec przyłapa­
ny na stosunku cielesnym z Polką karany był 
obozem koncentracyjnym a Polka przekaza­
ną być miała do domu publicznego. Prokura­
tor zapytuje oskarżonego czy i to zarządze­
nie posiadało znaczenie techniczne.

Greiser próbuje Trybunał zasugerować 
twierdzeniem, że to rozporządzenie obowią­
zywało nie tylko na podległych jemu tere­
nach, lecz również wszędzie indziej i miało 
raczej charakter przeciwdziałający uprawia­
niu szpiegostwa. Twierdzi również, że nie po­
siadało mocy egzekutywnej i nie było.prze­
strzegane.

W końcu prokura toż wnosi o dołą­
czenie do aktu oskarżenia jeszcze dwu 
dowodów: zarządzenie, w myśl którego Nie­
miec przyłapany w polskim kościele kato­
lickim skazany być winien na pobyt w obozie 
koncentracyjnym, oraz raport z pobytu Himm­
lera w Chodzieży, w czasie którego spotkał 
się z nim Greiser i omawiał z szefem policji 
niemieckiej kwestie przesiedleńcze.

Oskarżyciele proszą w końcu o powołanie 
na świadka ob. Jana Baumgartena — biblio­
tekarza Biblioteki Uniwersyteckiej w Pozna­
niu, a obrońcy o powołanie dwu świadków, 
którzy w swoim czasie pracowali w willi. 
Greisera w Ludwikowie,

Na tym sesję zakończono.

Weto Rosji przeciwko uchwale Rady Bezpieczeństwa
w sprawie Hiszpanii

Londyn (obsl. wł.) Korespondent dyploma­
tyczny radia brytyjskiego nadesłał następujące 
uwagi: W środę wieczorem debata w Radzie 
Bezpieczeństwa na temat Hiszpanii była nie­
zmiernie niepokojącą. Jeżeli zagadnienie Hiszpa­
nii poszło w cień podczas 6 godzinnej dyskusji 
na temat procedury głosowania, nie oznacza to, 
by zwolennicy Franco mogli się czuć pokrzepieni, 
9’dyż stanowisko Rady zostało już wcześniej o- 
kreśłone. Oto jak przedstawia się cała sprawa. 
Delegat Australii dr Evatt wysunął wniosek kom­
promisowy, by utrzymać sprawę na porządku

Walka o Triest
Bevin i Byrnes odrzucili pojednawczy projekt Mołotowa. — Jugosławia odrzuciła projekt Rosji.

Paryż (PAP). Posiedzenie Ministrów Spraw 
“granicznych, które zakończyło się o godz. 

~szej w nocy poświęcono przedyskutowaniu 
Prawy Triestu. Min. Mołotow, na którego' ży- 
ranie zwołano posiedzenie, wysunął kompromi- 

wniosek utworzenia z Triestu okręgu sa- 
rządowego pod zwierzchnią władzą Jugosławii. 
rę§ ten rządziłby się na podstawie statutu

SpółdzieScsość między narodowa 
przeciw mesiopolom naftowym

pnia 26 i 27 bm. odbędzie się w Glasgow 
ćowpb .Centralnego Komitetu Międzynaro- 

ł\ja®° Związku Spółdzielczego.
2\vią2aPOrz3dlęu obrad znajduje się szereg spraw 
świec;.11 -Z odbudow4 ruchu spółdzielczego na 
do Snńłri • ’ń- załatwione zostaną przygotowania 
Jiia si dzielczego Kongresu Światowego, który 

' odbyć w Pradze, oraz zadecydowane zo­

obrad bez natychmiastowego postanowienia okre­
ślonej akcji. 9 członków oddało głos za wnio­
skiem i przewodniczący oświadczył, że został on 
przyjęty. Wówczas Gromyko, który wraz z de­
legatem Polski głosował przeciw wnioskowi 
stwierdził, że oddał glos w sprawie zasadniczej. 
W związku z tym jego sprzeciw należy uważać 
za weto. Wtedy nastąpiła debata podczas której 
dr Evatt oświadczył, że chociaż prawo weta pod­
lega dyskusji niebezpieczeństwo polega nie tylko 
na sprawie weta ile na sposobie jego używania.

zatwierdzonego przez 4 mocarstwa. Jako naj­
dalszą granicę ustępstw min. Mołotow wysunął 
propozycję wspólnego nadzoru nad Triestem Ju­
gosławii i Włoch. Na czele okręgu samorządo­
wego stałoby w tym wypadku 2 gubernatorów — 
Jugosłowianin i Włoch oraz Izba Reprezentan­
tów wybrana w powszechnym głosowaniu lud­
ności.

stanie powołanie do życia międzynarodowego 
Tow. Eksploatacji nafty. Ta ostatnia sprawa bu­
dzi wielkie zainteresowanie, gdyż jest wymierzo­
na przeciwko monopolom naftowym amerykań-

Delegatami z ramienia Połski są: dyr. Józef 
Jasiński ze „Spotem" i dyr. Jan. Janota ze Spo­
łecznego Przedsiębiorstwa Budowlanego.

Gen. Spychalski
w Poznaniu

W dniu dzisiejszym przybywa do Pozna­
nia I-szy wiceminister Obrony Narodowej, 
zastępca Naczelnego Dowódcy do spraw 
pol.-wych. — gen. Spychalski, który będzie 
przemawiał o godz. 14-tej na zgromadzenia 
w świetlicy Zakładów Siły, Światła i Wody 
przy ul. Grobla 15.

Ministrowie Byrnes i Bevin wypowiedzieli się 
jednak przeciwko temu wnioskowi, domagając 
się ustalenia granicy jugosłowiańskiej, na pod­
stawie propozycji francuskiej. Min. Byrnes do­
radzał, aby decyzja w tej sprawie zapadła na 
konferencji pokojowej, w której wezmą udział 
przedstawiciele 21 państw.

Londyn (obsl. wł.). W sprawie Triestu na­
stąpił nagły zwrot i powstała nowa sytuacja, 
gdyż Jugosławia odrzuciła propozycje’ Rosji. 
Wczoraj po południu wicepremier jugosłowiański 
Cardelłi oświadczył w Paryżu, że Jugosławia nie 
może się zgodzić na propozycje min. Mołotowa 
odnośn.e suwerenności \Vłoch i Jugosławii w 
Trieście Powiedział on, że Jugosławia domaga się 
własnej suwerenności nad Triestem. Zastrzeże­
nia Jugosławii nastąpiły po wczorajszej konferen­
cji, na której, ministrowie 4 mocarstw nie posu­
nęli się naprzód w kierunku porozumienia w spra­
wie Triestu.

Korespondenci donoszą, że w Paryżu panuje 
nastrój depresyjny.

Aprowizacja kraju 
na barkach spółdzielczości

(Asp) W Otwocku odbyło się plenarne posie­
dzenie Zarządu „Społem" z'udz;.< Jem przedstawi­
cieli Rządu. Z uwagi na doniosły moment znie­
sienia kontyngentów i skierowania całej polityki 
aprowizacyjnej na nowe tory —• obrady miały 
charakter wyjątkowo doniosły. , ' ■

W dyskusji nad udziałem „Społem" w organi­
zacji zakupów na wolnym rynku dla celów apro- ' 
wizacji uczestniczyli m. in. min. Sztachelski, wice-’ 
minister Sokołowski i dyr. departamentu plano­
wania Ministerstwa Aprowizacji Iwaszkiewicz. 
Udział „Społem" w organizacji zakupów dla ce­
lów aprowizacyjnych będzie decydujący.

Następnie, przy uczestnictwie większości człon­
ków zarządu Związku Rewizyjnego omówiono 
i zatwierdzono plan szybkiej rozbudowy sieci 
spółdzielczej, koniecznej dla sprawnego przepro­
wadzenia akcji zaopatrzenia wsi i dla stłumienia 
spekulacji w miastach. Według zatwierdzonego 
planu przewiduje się taką rozbudowę sieci, że na 
1000 mieszkańców przypadnie 1 sklep spół­
dzielczy.

Wreszcie przedyskutowano zasady struktury 
spółdzielczej na wsi. Dyskusja wykazała dużą 
zgodność poglądów’ „Spałem" z programem Zw. 
Samopomocy Chłopskiej. Ostateczne decyzje w 
tej sprawie zapadną na podstawie opracowań Ko­
misji Międzyzwiązkowej, w skład której wejdą 
przedstawiciele Związku Rewizyjnego, „Społem" 
i Samopomocy.

„Społem" wałczy z nadużyciami
(Asp) Zarząd „Społem" komunikuje, iż w trak­

cie akcji, walki z nadużyciami, zostali oddani dp 
dyspozycji prokuratora następujący pracownicy
„Społem": kierownik Oddziału w Bvtomiu _
T. Szczepański, pracownik Oddziału Rolnego w 
Warszawie — Borak, b. kierownik spółdzielni w 
Mławie — Będziński. Są oni oskarżeni o dokona­
nie nadużyć; ujawnionych przez organa kontrolne 
»opolem. ,
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Zadania prywatnej przedsiębiorczości
Ostatnie oświadczenie przewodniczącego Ko­

mitetu Ekonomicznego R. M. min. Minca zbiegło 
się z obradami Zrzeszenia Kupców m. Poznania, 
poświęconymi m. in. sprawie sytuacji, w jakiej 
w obecnych warunkach prawno-gospodarczych 
znalazło się kupiectwo prywatne. — Jak stwier­
dził min. Minc rola inicjatywy prywatnej ma w 
planach gospodarczych Rządu swe właściwe i 
odpowiednio określone miejsce i rzeczą Rządu 
będzie zadania tego zgodnie z ustawami i jego 
intencjami przypilnować. W efekcie tego stano­
wiska zniknąć muszą tendencje dyskryminacyjne 
czy akty samowoli, na jakie tu i ówdzie ze stro­
ny niektórych organów administracyjno-gospo­
darczych narażona jest inicjatywa prywatna.

Oświadczenie ministra przemysłu w sprawie 
roli przedsiębiorczości prywatnej w nowym 
ustroju gospodarczym naszego Państwa nie jest 
pierwsze i nie jest też jedyne, jest jednak w 
dzisiejszej rzeczywistości ważkim dopełnieniem 
ustawy, która w punkcie drugim będzie w naj­
bliższych dniach również przedmiotem referen­
dum ludowego.

A ustawa ta wyraźnie nakreśla cele i granice, 
jakim służyć ma inicjatywa prywatna i w jakich 
incjatywa ta ma współpracować z państwowymi 
i spółdzielczymi organizacjami gospodarczymi. 
Ustawa ta jest wyraźnym stwierdzeniem stano­
wiska Rządu, — co w jednym z ostatnich arty­
kułów wstępnych podkreślił „Głos /Wielkopol­
ski", — że Polska nie jest krajem, w którym 
by można próbować wprowadzenia integralne­
go socjalizmu. — W konsekwencji takiego ujęcia 
całego zagadnienia naszej struktury prawno-go­
spodarczej rola inicjatywy prywatnej ma swe za­
gwarantowane ramy rozwojowe, z których wy­
eliminować jej nie można przez odmawianie jej 
dostępu i udziału w uzyskiwaniu i dystrybucji su­
rowców i wytworów przemysłowych bez naraże­
nia na niebezpieczeństwo bytu mieszczaństwa, 
spełniającego tak wybitną rolę zwłaszcza w 
strukturze społeczeństwa wielkopolskiego.
• W toku obrad kupiectwa poznańskiego dyrek­
tor Wlkp. Zw. Zrzeszeń Kupieckich mgr Kluczyń- 
ski wygłosił Obszerny referat, który stanowi po­
trzebne uzupełnienie oficjalnych wypowiedzi.

W dzisiejszej naszej rzeczywistości gospodar­
czej — jak stwierdził prelegent — statycznie 
rzeczy biorąc, stosunek handlu prywatnego do 
handlu państwowego i spółdzielczego (w swej 
większości parapaństwowego) jest dobry; z dy­
namicznego punktu widzenia jednak na zagad­
nienie to patrząc, stwierdzić można w stosunku 
tym ujemne dla kupiectwa prywatnego przejawy. 
Olbrzymiej przewadze liczbowej placówek pry­
watnych (setki tysięcy) nad placówkami dystry­
bucyjnymi Państwa i Spółdzielczości (niecałe 
dwa dziesiątki tysięcy) nie odpowiada rola, jaką 
kupiectwo prywatne ma możność dzisiaj speł­
niać. Wpływa na taki stan rzeczy m. in. i ta 
okoliczność, że ustawa o popieraniu handlu pry­
watnego mimo niejednych już wypowiedzi czyn­
ników oficjalnych w tej sprawie ma dotychczas 
tylko ramowy charakter i dotąd czekamy jeszcze 
na rozporządzenie wykonawcze do wspomnia­
nej ustawy. W takiej więc sytuacji prawno go­
spodarczej jesteśmy obecnie świadkami pewnej 
płynności stosunków, jakie wytworzyły się w 
ramach wzajemnego współdziałania mstytucyj 
gospodarczych państwowych i spółdzielczych z 
jednej strony, a przedsiębierczości prywatnej z 
drugiej strony.

TEORIA I PRAKTYKA
Po prostu szara praktyka życiowa odbiega 

jeszcze w wielu dziedzinach od teorii.
Kupiectwo w obecnej sytuacji nie wysuwa żą­

dań specjalnych, pragnieniem jego jest realiza­
cja pełnej współpracy we wszystkich dziedzi­
nach handlu, dla niego w teorii dostępnych. 
Trudno jednak nazwać współpracą wyelimino­
wanie handlu prywatnego z dystrybucji artyku­
łów monopolowych (tytoń, spirytus) czy zmono­
polizowanych (sól, zapałki), które na podstawie 
umów instytucyj państwowych ze spółdziel­
czymi nie docierają do hartownego handlu 
prywatnego, a jeśli dostęp do nich jest 
możliwy (cukier), to obarczony jest spe­
cjalnymi opłatami, dochodzącymi do 200/o. 
O ile chodzi o artykuły chemiczne, to te na 
skutek cofnięcia umów nie są obecnie dla hurtu 
prywatnego dostępne. — Restrykcje natury fi­
nansowej grożą przedsiębiorczości prywatnej zu­
pełnym wycofaniem się z dziedziny handlu wę­
glem; w handlu tekstylnym na stopniu burto wnym 
czy półhurtownym obarcza się kupiectwo nierzad­
ko przyjmowaniem towaru, z którym nie wiado­
mo, co zrobić; prywatny handel żelazem 6toi 
przed groźbą całkowitego zaniku. — Z Obrotu 
płodami rolnymi w dziedzinie prywatnej wyco­
fane zostały nawozy sztuczne i zboża nasienne, 
handel żywcem wysuwa się powoli z rąk prywat- 
nyoh na rzecz instytucyj państwowych i spół­
dzielczych.

W kwestii podatków handel prywatny nie cie­
szy 6dę tymi ulgami, jakie przysługują handlowi 
nieprywatnemu; tak samo dzieje eię w dziedzi­
nie kredytu, z którego handel detaliczny w ogóle 
korzystać nie może, a handel hurtowny pod pew­
nymi warunkami. Są to więc poważne jeszcze 
braki i niedociągnięcia w dziedzinie zagwaran­
towanych kupiectwu możliwości rozwojowych. 
Jak więc z jednej strony przedsiębiorczość pry­
watna dążyć musi w obecnych warunkach do 
pełnej konsolidacji, tak z drugiej strony dążenie

Głosujcie rano!
Dla uniknięcia zatoru w lokalach 

głosowania należy oddać głos już 
w pierwszych godzinach głosowania, 
gdyż przez odkładanie tej czynności 
na godziny późniejsze głosujący będą 
narażeni na długie wyczekiwanie.

Głosowanie rozpoczyna się o godz. 
7-mej rano.

jej skierowane być powinno na tory, które mu­
szą doprowadzić do wyjaśnienia sytuacji i sta­
bilizacji stosunków w dziedzinie handlu pry­
watnego.

WIERZYMY W POPRAWĘ
Kupiectwo prywatne wierzy, że chwilowe te 

trudności, niedomagania i niedociągnięcia ulegną

Żołnierze i oficerowie walczyli o Polskę Ludową
mówi gen. bryg. K. Świetlik, szef Gł. Żarz. Pol.-Wych. W. P.

Opinia publiczna z uwagą śledzi rozwój uświa­
domienia politycznego i społecznego w naszym 
wojsku. Zapytany o te sprawy szef Głównego 
Zarządu Polityczno-Wychowawczego gen. bryg. 
K. Świetlik udzielił nam następujących informacji.

— Jaki jest stosunek żołnierza do przyznanego 
mu po raz pierwszy prawa głosu?

Fakt przyznania głosu żołnierzowi został przy­
jęty z wielkim zadowoleniem. Żołnierz widzi w 
tym fakcie zasadniczą zmianę stosunku Rządu 
i partyj demokratycznych do wojska. Przed 1939 r. 
wojsko było tendencyjnie wyłączane od spraw, 
dotyczących życia społecznego, choć równocze­
śnie traktowano je jako narzędzie do tłumienia 
walki mas pracujących. Robotnicy Warszawy

Glosowanie Ludowe utrwali zdobycze oręża
Wojewódzki Zarząd Związku Uczestników 

Walki Zbrojnej o Niepodległość i Demokrację, 
uchwałą z dnia 14 bm. zalecił swym członkom 
wzięcie gremialnego udziału w Głosowaniu Lu­
dowym, przy czym stanął na stanowisku, że 
wszyscy byli partyzanci i żołnierze winni poprzez 
wypowiedzi referendum zadokumentować postę­
powe stanowisko w kwestii reform ustrojowych. 
Byli żołnierze zrzeszeni w wielką rodzinę w Zwią­
zku, pragną podkreślić swoją jednolitą wolę bu­
dowania lepszej przyszłości, opartej na wpływie 
ludu pracującego i na wykonywaniu wtadzy przy 
jego pomocy.

Ponieważ osiągnięcia orężne muszą być po­
twierdzone osiągnięciami społecznymi, dlatego 
na drugie pytanie w sprawie reformy rolnej 
i upaństwowienia przemysłu z zachowaniem w 
określonych ramach inicjatywy prywatnej, wszy­
scy członkowie Związku winni odpowiedzieć 
„tak". Byli partyzanci, powtstańcy warszawscy 
i żołnierze wszystkich frontów zgodnym zaję-

Chłopi wielkopolscy!
Zbliża się dzień, w którym społeczeństwo na­

sze stanie przy urnie wyborczej. W chwili tak 
doniosłej nie powinno być organizacji stojącej 
na uboczu, nie zajmującej stanowiska wobec py­
tań, na które naród polski ma odpowiedzieć.

Związek Samopomocy Chłopskiej jest organi­
zacją zawodową, jest organizacją bezpartyjną.

Pomni jesteśmy jednak tego, że stworzyła nas 
demokracja polska, pomni jesteśmy tego, że roz­
wój nasz zawdzięczamy wielkim reformom spo­
łecznym, a przede wszystkim reformie rolnej. 
Pamiętamy o tym, że w chwilach, kiedy decy­
dujemy o drodze po jakiej ma kroczyć nasz na­
ród, decydujemy również o losach chłopa pol­
skiego,, o przyszłości Polski.

I dlatego musimy zająć jasne, wyraźne i zde­
cydowane stanowisko, by nie powiedziały przy­
szłe pokolenia, że Związek Samopomocy Chłop­
skiej nie wypowiedział swego zdania w obliczu 
decyzji, dla ludu polskiego tak ważkiej.

Chłop wielkopolski przez sześć lat hilterow- 
skiej okupacji pozbawiony był wszelkich swobód 
obywatelskich. Żyliśmy w mrokach niewoli z 
nadzieją w sercach, że kiedy spadnie ciężkie 
jarzmo barbarzyństwa, będziemy znów obywate­
lami Wolnego Państwa, będziemy pracować dla 
Jego dobra, będziemy decydować o Jego losach. 
Dlatego w chwili szczęśliwej, kiedy po raz pier­
wszy może chłop wielkopolski wziąć udział w 
akcie głosowania, w referendum, nie może być 
człowieka uczciwego, który by uchylił się od 
obowiązku.

Związek Samopomocy Chłopskiej wzywa wszy­
stkich swych członków do wzięcia udziału w 
referendum, wzywa do wytężenia sił, ażeby 
uświadomić o konieczności glosowania najszer­
sze masy chłopskie!

Stwierdzamy, że agitacja prowadzona za gło­
sowaniem NIE na pierwsze pytanie ma na celu 
doprowadzenie do skłócenia społeczeństwa pol­
skiego, ma na celu wywołanie jak najostrzejszej 
walki politycznej, ma na celu zachwianie pol­
skiej demokracji. Chłop wielkopolski nie chce 
istnienia statutu, instytucji będącej symbolem 
wszelkiego wstecznictwa, instytucji, która może 
być dla Państwa jedynie zbędnym, a kosztow­
nym obciążeniem. Chłop wielkopolski chce je­
dności w narodzie, chce spokoju, chce demokra­
cji, chce równych praw dla wszystkich.

Dlatego wzywamy do odpowiedzi TAK na 
pierwsze pytanie. Chłop wielkopolski chce mieć 
w swym posiadaniu ziemię obszarniczą, chce raz 
na zawsze zerwać z wyzyskiem obszarników i 
kapitalistów.

Dlatego wzywamy do odpowiedzi TAK na dru­
gie pytanie.

My, Wielkopolanie, znamy najlepiej germań­
skie niebezpieczeństwo. Wiemy, że granice na 
Odrze i Nisie dają nam najlepsze gwarancje na­
szego bezpieczeństwa, naszej przyszłości.

Głosowanie ludowe stanie się wielką demon­
stracją naszej woli utrzymania w naszych rękach 
prastarych ziem słowiańskich. Byłoby zbrodnią, 
gdyby znalazł się taki człowiek w narodzie poi-

likwidacji. Tę dobrą wiarę uzasadniają oświad­
czenia czynników najwyższych, których pieczy 
i trosce powierzona jest dziedzina handlu we­
wnętrznego. Na powyższy temat wypowiedział 
się także, ostatnio szczerze i otwarcie wojewoda 
poznański: „Nasz nowy ustrój gospodarczy stawia 
wręcz na inicjatywę gospodarzą w rzemiośle, 
kupiectwie oraz w mniejszym warsztacie pro-

pamiętają jeszcze fakty użycia wojska na terenie 
gazowni miejskiej, filtrów itd.

— Czy jednym z objawów dokonywanych w 
wojsku przemian jest demokratyzacja korpusu 
oficerskiego?

Demokratyzacja korpusu oficerskiego już 
nastąpiła: droga ku niej wiodia poprzez walki 
zbrojne na szlakach Kutna, Warszawy, Wester­
platte, Lenino, Drezna i Berlina, Monte Cassino 
i Narviku, — na szlakach partyzantki AL, AK, 
BCh; wielu wartościowych wychowanków dały 
oficerskie szkoły frontowe i okresu powojennego. 
W korpusie oficerskim mamy wielu synów robot­
ników, chłopów i inteligencji pracującej.

W pogłębianiu demokratyzacji sięgnęliśmy

ciem stanowiska potwierdzą swoje braterstwo 
broni i walkę o zdobycze demokracji.

Zdobyta krwawym trudem granica na Odrze 
i Nisie Łużyckiej musi być potwierdzona wolą 
całego Narodu. Niech wszyscy politycy, którzy 
przez usta Churchilla kwestionują najświętsze 
prawa narodu słowiańskiego — Lechitów — po­
znają, że przy wywalczonych najdroższą krwią 
granicach stoimy zwarcie i nie cofniemy się nigdy. 
Dlatego odpowiedź na trzecie pytanie nie ulega 
najmniejszej wątpliwości.

Członkowie Związku, który jak wiadomo sku­
pia wszystkich żołnierzy, biorących udział w wal­
ce z Niemcami, a więc żołnierzy Armii Krajowej, 
Armii Ludowej, Batalionów Chłopskich, Kadry 
Polski Niepodległej, Polskiej Armii Ludowej, 
żołnierzy z I i II Armii, spod Monte Cassino, 
Narwiku i Lenino apelują do całego społeczeń­
stwa, aby zademonstrowało swoją zwartość i 
spoistość wypowiadając się w dniu 30 czerwca 
jednomyślnym „TAK" na wszystkie trzy pyta­
nia, bez względu na przynależność partyjną.

skim, który w zaślepieniu partyjnym, zaprze­
czyłby naszych praw do tych złem.

Dlatego wszyscy do odpowiedzi TAK na trze­
cie pytanie. Odpowiedź chłopa polskiego, odpo­
wiedź kobiety polskiej, jest 3 X TAK.

Zarząd Wojewódzki Związku Samopomocy 
Chłopskiej w Poznaniu.

Spółdzielcy 3 x TAH!
My, spółdzielcy, politykami nie jesteśmy. Dla­

tego najważniejsze zagadnienie doby obecnej roz­
ważyć możemy spokojnie, bez zacietrzewienia 
partyjnego.

Referendum ludowe jest przełomowym momen­
tem w życiu Narodu Polskiego.

W dniu 30 czerwca br. Naród Polski zdaje 
egzamin swojej dojrzałości politycznej. Egzamin 
ze swej polskości i demokratyzmu.

Do urn wyborczych pospieszą wszyscy doj­
rzali obywatele. Wśród nich nie może zabraknąć 
ani jednego spółdzielcy.

Pytania, na które mamy odpowiedzieć, stano­
wić będą fundamenty ustroju przyszłej Pol­
ski Demokratycznej.

Są one dla nas jasne — nie nasuwają żadnych 
zastrzeżeń.

Wyrażamy poniżej stanowisko swoje w odnie­
sieniu do trzech pytań Głosowania Ludowego:

My młodzież polska współwalczyliśmy o wol­
ność Ojczyzny, pragniemy teraz współdecydować 
o Jej losie.

Chcemy Polski bogatej i szczęśliwej, Polski 
silnej, Niepodległej i Demokratycznej.

Chcemy, żeby w Polsce tej zagwarantowane 
było nam młodym prawo do udziału w życiu 
politycznym.

Jesteśmy za zniesieniem senatu, bo senat to 
prawo nam odbiera, bo istnienie senatu, to nie­
uznawanie wartości młodzieży.

Jesteśmy za utrzymaniem Reformy Rolnej 
i unarodowieniem wielkiego przemysłu z zacho­
waniem inicjatywy prywatnej, bo:

Z. W. M. wobec Referendum

Do b. więźniów politycznych
Zarząd Okręgu Poznańskiego Polskiego 

Związku b. więźniów politycznych hitlerow­
skich więzień i obozów koncentracyjnych 
przypomina wszystkim członkom 1 pod­
opiecznym, by gremialnie wzięli udział w 
dniu 30 czerwca rb. w głosowaniu.

Były więzień polityczny najbardziej do­
cenia wolność Ojczyzny a przez swoje cier­
pienia i przeżycia w więzieniu czy obozie

dukcyjnym. Rząd rozumie ią szczerze jako ważny 
element współpracy ogólnonarodowej, planowa­
nej wytwórczości, jako ważną funkcję społeczną".

Rzeczą zorganizowanego kupiectwa będzie też 
tak a nie inaczej zadanie przedsiębiorczości pry­
watnej pojmować i realizować -— iw sposób 
czysty tę zdrową i peiną poczucia społecznego 
inicjatywę prywatną reprezentować.

do szlachetnych tradycyj „Naczelnika w suk­
manie", tradycji „za Polskę, Wolność i Lud". Za­
znajamiamy żołnierza ze wszystkimi dekretami 
i uchwałami rządowymi, zmierzającymi do utrwa­
lenia ludowładztwa, a niosącymi poprawę bytu 
masom pracującym miasta i wsi, a więc wszyst­
kim jego najbliższym.

Zaznajamiamy żołnierza z życiem politycznym 
kraju, z pracą partii i organizacji demokratycz­
nych.

— Jak ustosunkowują się do nowej rzeczywi­
stości oficerowie i żołnierze W. P. przybyli z Za­
chodu?

— Oficerowie i żołnierze, którzy brali udział 
w walce, walczyli przecież nie o Polskę Andersa 
czy Sosnkowskiego, lecz o Polskę Ludową. Taka 
była logika wojny antyfaszystowskiej.

Wielu generałów i oficerów, którzy wrócili do 
kraju, zajmuje dziś bardzo odpowiedzialne sta­
nowiska w naszym wojsku. Nie brak wśród nich 
żołnierzy spod Monte Cassino, jak płk. Paszkie­
wicz dowódca pułku artylerii przeciwlotniczej 
i płk. Wojsa.

— Jak posłępuje w związku z demobilizacją 
osadnictwo wojskowe na Ziemiach Odzyska­
nych?

Do chwili obecnej na Ziemiach Odzyskanych 
osadzono i obdzielono gospodarstwami około 
90.000 żołnierzy, co wraz z rodzinami daje po­
ważną liczbę 300.000 ludzi. Zdemobilizowani żoł­
nierze zostali osiedleni .w 15 powiatach wzdłuż 
całej granicy zachodniej od Szczecina aż po Su- 
idety. Stanowią oni poważną awangardę polskości 
na Zachodzie i niezachwianą tamę wobec możli­
wych zakusów niemczyzny. Około 50.000 osadni­
ków jest już zorganizowanych w Związku Osadni­
ków Wojskowych. Ich wkład gospodarczy w roz­
wój Ziem Odzyskanych jest bardzo poważny. 
Np. na Dolnym Śląsku, gdzie osadnictwo woj­
skowe jest najgęstsze, wykonano 90% akcji siew­
nej. W pow. Lubań i Lwówek pian siewny wy­
konano w 100%.

Żołnierze, którzy ceną Własnej krwi opłacili 
powrót Ziem Zachodnich do Macierzy, dziś ten 
związek ugruntowują pełną poświęcenia pracą.

— Jak przedstawia się sprawa udziału wojska 
w referendum ludowym?

— Strona techniczna głosowania ludowego w 
wojsku niczym nie różni się od techniki, przewi­
dzianej dla ludności cywilnej, prócz tego, że dla 
zachowania tajemnicy wojskowej, są przewi­
dziane specjalne obwody wojskowe. W. D.

Pragniemy pokoju. Braterskie współżycie i 
twórcza współpraca wszystkich dla dobra Na­
rodu — to nasze cele. Prawdziwie demokratycz­
ne życie rozwijać się może tylko we współdziała-, 
niu całego Narodu. Dlatego spółdzielcy wraz 
z całym Narodem w dniu 30 czerwca na trzy py­
tania odpowiadają

TRZYKROTNYM TAK!
Zarząd Okręgu

Związku Rew. Spółdzielni R. P.
Zarząd Okręgu

Zw. Gosp. Spółdzielni R. P. „Społem" 
Zarząd Okręgowy

Związku Zawodow. Pracowników Spółdzielni R. P. 
w Poznaniu

Reforma Rolna to umożliwienie dostępu do 
wiedzy i nauki dla młodzieży chłopskiej, to udo­
stępnienie narodowi oświaty rolniczej.

Bo unarodowienie wielkiego przemysłu, to po­
łożenie kresu wyzyskowi młodocianych, to umoż­
liwienie skutecznej ochrony interesów młodzieży 
robotniczej, to rozbudowa szkolnictwa zawo­
dowego.

Jesteśmy za utrzymaniem granic Polski na 
Odrze i Nisie, bo granice te są dla nas młodych 
gwarancją pokoju, bo granice te upewniają nas 
że nie powtórzy się rok 1939, że „nie będzie Nie­
miec pluł nam w twarz" i młodych naszych ist­
nień marnował po obozach koncentracyjnych. 
MY, MŁODE POKOLENIE NOWEJ POLSKI,

GŁOSUJEMY TRZY RAZY TAK!

olitycznych
koncentracyjnym ma wyrobiony pogląd na 
sprawy państwowe i społeczne.

Wiemy, że przy urnie nie zabraknie ni­
kogo, wszyscy doceniamy ważność chwili 
dziejowej i historycznej. Biorąc udział w re­
ferendum, do którego pozytywnie się odno­
simy, przyczyniamy się do utrwalenia po­
tęgi naszej Demokratycznej Rzeczypospolitej.
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Piątek, dnia 28 czerwca 1946 roku 
Kalendarz rzymsko-katolicki — Ireneusza 
Kalendarz słowiański — Zbrosława

Sobota, dnia 29 czerwca 1945 roku 
Kalendarz rzymsko-katolicki — Piotra i Pawia 
Kalendarz słowiański — Doiebora

Echg poznańskich wydarzeń
Decyzją Min. Rolnictwa i Ref. Rolnych 

z dnia 13 bm. organizację akcji żniwnej powie­
rzono Woj. Izbom Rolniczym. W związku z tym 
w dniu 24 bm. odbyło się w poznańskiej Woj 
izbie Rolniczej zebranie, na którym ukonstytuo­
wał się Komitet Akcji Żniwnej. W skład komi­
tetu weszli przedstawiciele: Prezydium K. R N 
wojewody poznańskiego, Woj. Urzędu Ziemskie-' 
go, Woj. Izby Rolniczej, Zarządu Państw. Nieru­
chomości, Państw. Zakl. Hodowli-Roślin, Wojska 
Zw. Samopom. Chłopskiej, Społem, Państw. Przeds.' 
Traktorów, Centrali Prod. Naftowych i Pełnomoc­
nika Akcji Siewnej.

Ob. Wojewodę reprezentował na zebraniu mqr 
Banaszak. Zebrani postanowili wystosować apel 
do społeczeństwa wielkopolskiego, nawołujący do 
udzielania pomocy w akcji żniwnej.

(r) W uh. środę odbyło się w świetlicy P. C K 
dla młodzieży przy ul. Śniadeckich zebranie in- 
formacyjno-organizacyjne Koła Przyjaciół świe­
tlicy dlla młodzieży Opuszczonej.

Referat, ilustrujący zadania ciążące na kierow­
nictwie świetlicy wygłosił kierownuc wydz. mło­
dzieżowego ob. Janowski. Dokonano również wy­
boru zarządu, w skład którego weszli przedsta­
wiciele: nauczycielstwa, świata lekarskiego, 
Opieki Społecznej i harcerstwa. Zebranie zaszczy­
cili obecnością: pełnomocnik P. C. K. dr Pukacki, 
kier. P. C. K. i in. Suchocki i przedstawicielka 
Okręgu P C. K. ob. Antkowiakowa.

Inwalidzi wojenni głosują 3 X tak
W ub. .poniedziałek odbyło się zebranie Zw. 

Inwalidów Wojennych R. P., którego tematem 
była sprawa zbliżającego się referendum. Zebrani 
stanęli jednomyślnie na stanowisku, że wszyscy 
inwalidzi winni w głosowaniu zająć stanowisko 
jasne wobec poczynań Rządu, mimo, że nie na­
leżą do żadnej partii politycznej. Obszerne refe­
raty o znaczeniu przeprowadzonych ieform spo­
łecznych wygłosili: ob. Wiśniewski, prezes okrę­
gu oraz ob. J. Milcz-Likowski.

W wyniku dyskusji, jaka wywiązała się po re­
feratach postanowili obecni na zebraniu głosować 
trzykrotnie twierdząco.

Zakaz sprzedaży
napojów alkoholowych w dniach 

29 i 30 bm.
Na zasadzie art. 4 pkt. f ustawy z dnia 21. III. 

1931 r. o ograniczeniach w sprzedaży, podawaniu 
i spożyciu napojów alkoholowych oraz § 1 roz­
porządzenia Min. Spraw Wewn. z dnia 14. VI. 
1933 r. tudzież art. 29 dekretu P. K. W. N. z dnia 
23. XI. 1944 r. o organizacji i zakresie działania 
samorządu terytorialnego zakazuję sprzedaży 
i wyszynku napojów alkoholowych na terenie 
miasta Poznania

w dniach 29 I 30 czerwca 1946 r.
Winni przekroczenia niniejszego zarządzenia 

karani będą w myśl postanowień art. 10 cytow. 
ustawy, tj. grzywną do 3.000 złotych lub aresztem 
do 2 tygodni, w razie zaś powtórzenia przestęp­
stwa — grzywną do 5.000 złotych łub aresztem 
do 4-ch tygodni. Kary aresztu i grzywny mogą 
być nałożone łącznie.

Zarządzenie niniejsze wchodzi w życie z dniem 
ogłoszenia.

Prezydent Miasta 
(—) Mgr St. Sroka

Państwowe Szkoły Spółdzielcze w Poznaniu
urządzają pod wysokim protektoratem
Dyr. Związku Rewizyjnego Spółdzielni R. P. p. Ła-
Dytr.ZZwią«ku ,,Społem" p. Andruszkiewicza 
Dyr. Związku „Społem" p. Grzelaczyka

ZABAWĘ MATURALNĄ 
w sobotę, dnia 29 czerwca br. w salach Akademii 
Handlowej w Poznaniu, przy Walach Zygmunta Sta­
rego, na którą zapraszają wszystkich, mających 
ochotę mile spędzić wieczór. , . , kT.

Przygrywa doborowa orkiestra. Atrakcje! — Nie­
spodzianki! _ Występy! Bufet własny obficie za­
opatrzony. Ceny przystępne. . ,

Całkowity dochód przeznacza się na kolonie letnie 
dla młodzieży. . ,
Początek o g. 21. Strój wieczorowy me obowiązuje.

Wstęp zł 100—, dla młodzieży szkolnej 50 proc, 
zniżki. , . , ,Wstetp za zaproszeniem, które można nabyć w se­
kretariacie Szkół Spółdzielczych w Poznaniu, ubca 
Przebieg 2. 2W71

Sprostowanie. W sprawozdaniu z pobytu Pre­
miera w Poznaniu u młodzieży akademickiej, za­
mieszczonym w numerze 171 „Głosu Wielkopol­
skiego" podano mylnie, że obecny na zebraniu 
był rektor U. P. St Dąbrowski. Powinno byc rek­
tor prof. J. Błachowski.

Odpowiadamy czytelnikom
„Smutne lato" — Z wiersza nie skorzystamy. 
Idzia Laiopolski — Kursy gimnastyczne od­

rywają się w Studium Wychowania Fizycznego 
K Poznaniu, park Wilsona, pod kierownictwem 
Tgr. Karola Hoffmana. Sprawa druga rsoko.stwo 
rolskie zostało uchwalą K. R. N. reaktywowane 

kwietniu br. Teraz już tylko od samych soko-
ów zależy szybkie zorganizowanie gniazd. 

Uczennica gimnazjalna i modystka — Boryka
*ię Pani i Jej rodzina z ogromnymi trudnościami
materialnymi. Tymczasem chce Pani uczyć się, 
Ky skończyć przerwaną z powodu braku środków 
°aukę w gimnazjum. Radzimy zwócić się do ko­
mitetu dla koordynacji zagr. Akcji Pomocy przy

W Palmiarni zakwitły lotosy
Na wiotkiej, długiej szypulce, wysoko nad 

wodą, nad baldachimem ogromnych liści, zakwitł 
pod dachem poznańskiej Palmiarni różowy, pach* * 
nący kwiat lotosu wdzięczący się do promieni 
słonecznych, które z polskiego nieba zaglądają 
do niego i odbijają się w lustrze wody basenu.

A obok tropikalne nenufary i owocujący, 
skromny ryż.

Bezwietrznie i upalnie, a w powietrzu ciepła, 
pachnąca wilgoć wnętrza Dodmokłej puszczy rów­
nikowej. Ale tuż za progiem jest inny świat. Do­
koła błyszczące, skórzane liście figowców, drzew 
wspartych na potężnych splątanych korzeniach 
i pniach, drzew, które przeżyły burzę wojenną 
nad Poznaniem i zabliźniają rany od pocisków 
artyleryjskich.

Młody zagajnik rycynusowy ciągle kwitnący 
i owocujący dogania wzrostem fikusy. Krzew 
kawy okrył się soczystą zielenią świeżych liści. 
Niedaleko pieprz wspina się po pniu ściętego 
drzewa. Przybędzie jeszcze bawełna, banan ja­
dalny... rośliny kolonialne.

Pracująca inteligencja wobec referendum
(m) Pod przewodnictwem prezydenta mgr. Sroki 

odbyła się w środę w auli Akademii Handlowej 
odprawa członków Zw. Zaw. Pracowników Pań­
stwowych z udziałem wojewody dra Widy-Wir­
skiego i delegatów zw. zawodowych. Po zaga­
jeniu zebrania przez mgr. Radzickiego zgroma­
dzeni wysłuchali referatu prezesa Głównego Za­
rządu Zw. Zaw. Prac. Państwowych ob. Bancerza, 
który scharakteryzowawszy lata ostatniej wojny, 
zwróci! uwagę na naturalne dążenie narodu do 
pokoju i jedności: wyrazem tych dążeń będzie

Kupiectwo a pomoc zimowa
776.560,— zl przyniosła zbiórka na pomoc zimo­

wą, zainicjowana w październiku ub. roku przez 
Zrzeszenie Kupców Miasta Poznania. Mimo tru­
dności, związanych z odbudową własnych pla­
cówek handlowych, kupiectwo poznańskie w zro­
zumieniu obywatelskiej i społecznej solidarności 
w inicjatywę tą, pierwszą — jeśli chodzi o tego 
rodzaju akcję spoleczno-charytatywną — wło­
żyło dużo zapału i szczerych chęci przyjścia z po­
mocą najbiedniejszym. Stwierdził to na ostatnim 
zebraniu Zrzeszenia Kupców m. Poznania dyrek­
tor MKOS. ob. J. Sarnecki w swym sprawozda­
niu, dotyczącym zużytkowania przez opiekę spo­
łeczną wspomnianej sumy. Dar ten, jeśli chodzi 
o jego wysokość, niezdystansowany przez żadną 
inną tego rodzaju zbiórkę pieniężną, zużyty zo­
stał na wsparcia dla wdów i sierot oraz kalek 
w m. Poznaniu, reemigrantów i repatriantów.

Na zebraniu zainicjowano zbiórkę na kolonie 
letnie dla dzieci, która przyniosła sumę 5.725 zl. 
przekazaną do dyspozycji M. K. O. S.

Przedmiotem obrad były poza tym spTawy 
organizacyjne oraz zagadnienia, przed jakimi sta­
wia handel pfzywatny dzisiejsza rzeczywistość 
prawno-gospodarcza. Sprawy te referowali pp. 
prezes Kruk, zastępca prezesa Żniński, kier, biura 
Potocki i dyr. Kluczyński z Wlkp. Zw. Zrzeszeń 
Kupieckich.

Zarząd wszczął starania o przyznanie zorgani­
zowanemu kupiectwu odpowiedniej ilości miejsc 
w Miejskiej Radzie Narodowej, co jednak nie 
zostało jeszcze uwieńczone powodzeniem. Dru­
gim ważnym zagadnieniem, któremu Zarząd po­
święca w obecnym okresie dużo uwagi, jest kwe­
stia etyki kupieckiej. Mimo wykroczeń w tej 
dziedzinie, co znajduje swoje odbicie w donie­
sieniach karnych organów, powołanych do do­
konywania kontroli cen, stwierdzić należy z za­
dowoleniem, że jedynie mały odsetek tych do­
niesień dotyczy kupiectwa zorganizowanego.

Ograniczenia w ruchu tramwajowym
Do czasu przeprowadzenia naprawy głównego 

kabla zasilającego — wprowadzono pewne ogra­
niczenia ruchu tramwajowego, co związane jest 
również z osłabionym dopływem prądu.

Ograniczenie obejmuje wycofanie z ruchu linii 
nr 12 oraz częściowe skrócenie trasy (od 5-tej do 
8-mej rano) linii nr 4 od Dębca do Palaczu.

„Między Wschodem a Zachodem**
Odczyt pod tym tytułem wygłosi dzisiaj c godz. 

17-tej w sali Teatru Wielkiego ks. mir Pyszkow- 
ski, wicedziekan W. P., b. członek Rady Narodo- 
we) w Londynie.

O liczny udział prosi Polski Związek Zachodni.

Oj, tak, tak, tak!
Nawet ptak, jakim jes-t kukułka przesiał kukać i tylko 

tak, tak. tak niezmiennie odpowiada. Zasłuchani w to po­
znaniacy „kukułka rze" spróbują go naśladować. Czy się to 
uda J. Skubniewskiej, S. Drewiczowi, Z. Laurentowskiomu 
S. Mikulinowi, St. Strugarkowi i W. Kandulskięmu, zoba­
czymy dziś, jutro i w niedzielę w „Asie".

Kto nie przyjdzie, straci bardzo dużo.

Zespól Taneczny Aleksandrowa w Poznaniu
Jutro, w sobotę o god>z. 19-tej wystąpi w Teatrze Wiel­

kim Radziecki Zespół Taneczny Aleksandrowa.
W związku z tym przewidziane na godz, 19-tą przedsta­

wienie „Cyganerii" zoataje odwołane.

Min. Pracy i Opieki Społecznej, tudzież do Am­
basady Amerykańskiej w Warszawie, Hotel Po­
lonia (pisać w języku angielskim). Życzymy po­
wodzenia.

P. J. Jaranówski — Leży to w kompetencji 
PUR-u; radzimy się tam zwrócić z dokładnym 
podaniem wszystkich szczegółów dotyczących 
jeńca.

Stała czytelniczka — W puszce zamiast mięsa 
hyła fasola. Lecz czy to wina sprzedawcy? Przy 
magazynowaniu wielkich ilości puszek taka rzecz 
może się zdarzyć. Żal nam Pani — lecz nic na to 
nie poradzimy. (t.h.n.)

Przez szklane cfrzw* wabi wzrok ..chińska róża". 1 
Krwisto czerwona, o rozłożystych pędach stoi w I 
grupie roślinności ozdobnej, wychylając się z li­
ści ciekawie nakrapianych kolorowo, paskowa­
nych i subtelnie żyłkowanych. W pobliżu, na su­
chym pniu akacji rozgościły się epiftty. Któż z nas I 
nie zna jemioły? Na wyniosłej, bezlistnej topoli 
bukiety wiecznozielonych liści a gdy topola zła­
mana wichrem pada, umiera z nią razem i zielona 
jemioła. Epifity zaś nie czerpią soków z pnia, do 
którego się przyczepiły, jak,nasza jemioła, gdyż 
gospodarzem ich jest martwe drzewo, ofiara wal­
ki o byt w labiryntach puszczy podzwrotnikowej. 
Omszała obumarła gałąź zazielenia się liśćmi za­
czepionymi w rysach jej kory eoifitów, które 
czerpią wodę z przesyconego wilgocią powietrza 
puszczy. Zdarza się, że taki martwy pień zakwita 
najpiękniejszymi kolorami natury— storczykami! 
Rodzina storczykowatych zawiera bowiem dużo 
epifitów.

Storczyk, znany inaczej orchideą jest chlubą 
Palmiarni. Nie ma prawie pory roku bez kwitną-

solidarny udział w nadchodzącym glosowaniu 
ludowym. Pik. Węgrowski i prok. Zachuta na­
świetlili z kolei zagadnienie referendum od strony 
wielkiego znaczenia, jakie akt ten posiada dla 
dzieła utrwalenia naszej państwowości.

Na zakończenie zebrania uchwalona została 
rezolucja, w której członkowie Zw. Zaw. Prac. 
Państwowych postanawiają wziąć czynny udział 
w glosowaniu ludowym i na wszystkie trzy py­
tania dać odpowiedź potwierdzającą.

Stwierdzono przy tym, że uporządkowanie spra­
wy wydawania odpowiednich faktur w zakładach 
wytwórczych i instytucjach, zaopatrujących w 
towar kupiectwo prywatne, byłoby także jednym 
z czynników, niedopuszczających do kolizji z 
organami kontroli cen.

W związku z końcowym etapem podpisywania 
deklaracji na Prem. Pożyczkę Odbudowy Kraju 
omówiono również sprawę odbudowy ratusza po­
znańskiego, w którym to dziele kupiectwo po­
znańskie weźmie niemały udział. Zarząd wy­
jaśnił w końcu zebranym podstawy prawne, do­
tyczące sprawy angażowania w celach praktyki 
wakacyjnej absolwentów i uczniów gimnazjów 
kupieckich.

WOJŁWOnZIU URZĄD MSW 
WYDZIAŁ OŚWIATY ROLNICZEJ
podaje do wiadomości, że poszukuje: 

kandydatkę na stanowisko dyrektorki 
i kandydatki na stanowisko nauczy­
cielskie przedmiotów zawodowych oraz

ogólnokształcących

w Państwowym Żeńskim Liceum Gospodar­
stwa Wiejskiego, które uruchomione bę­
dzie w jesieni br. w zagospodarowanym 
ośrodku majątku w najbliższym sąsiedztwie 
Poznania.

Poszukiwane są również siły nauczyciel­
skie do przedmiotów zawodowych w niż­
szych żeńskich i męskich szkołach rolni­
czych, ogrodniczych oraz szkole rybackiej.

Piątek, 28 czerwca 1946 
W teatrach jx>znańskich:

Teatr Wielki, dziś. godz. 19-ta — . Faust"; jutra, godz. 
15 ta — „Kraina uśmiechu", godz. 19-ta — „Cyganeria".

Teatr Polski, dziś, godz. 19-ta i ju-tro, godz. 15-ta i 19-ta 
— „W-ieczór trzech króli".

Teatr Nowy, dziś, godz. 19-ta i jutro, godz. 16-ta i 19-ta — 
„Rozkoszna dziewczyna".

Miejski Teatr dla Młodzieży, dziś. godz. 18-ta i ju-tro, 
godz, 15.30 i 18-ta — „Kot w butach".

Miejski Teatr Marionetek, dziś, godz. 16-ta — „Śpiąca
królewna"; jutro, teatr nieczynny,

Oświatowy Teatr Kukiełkowy „Bajka** — dziś i jutro, 
godz. 16-ta — „Ciocia Twardowska".

„Kukułka" — kawiarnia „As", pl. Wolności 4 — dziś 
i jutro, godz. 19-ta — ,Oj, tak, tak, tak!".

W kinach poznańskich:
„Apollo" — „Kwiat miłości"; „Bałtyk** — „Wołga Woł­

ga"; „Muza" — , Było ich dziewięciu"; „Rialto" — „No. 
we przygody Tarzana"; „Warta" -— „Świniarka i pastuch".

Uwaga: Wszystkie kina zaczynają seanse o godz. 16-tej, 
18-tej i 20-tej; w niedzielę o godz. 14-tej.

Z Teatru Nowego 
Otwarcie sceny letniej

Otwarcie sceny letniej w ogrodzie Teatru Nowego wy­
znaczone rostało na dzień 3 lipca br. Premierą na scenie 
letniej będzie komedia muzyczna Gozdawy i Stępnia „Ko. 
kosowy interes", pełna egzotycznych melodyj. tańców i pio­
senek. Reżyseruje -sztukę R. Wasilewski; kierownictwo mu­
zyczne W. Buchwalda, dekoracje Z. Szpingiera, tańce ukła. 
d-u baletmistrza Miszczyka.

Dziś i codziennie, w nadchodzące dwa dni świąt dwa ra­
zy dziennie, o godz. 16 i 19 na scenie Teatru Nowego grana 
jest komedia muzyczna Benatzky’ego—Tuwima „Rozkosz- 

dziewczyna . Sztuka ta grana będzie także po powrocie
teatru letniego na sceni< sali.

Uwaga, radiosłuchacze
Dziś, o godz. 22-giej zostanie przeprowadzony przed mi- 

krotonetn Polskiego Radia ciekawy wywiad na temat prze- 
myslu państwowego i inicjatywy prywatnej z Dyrektorem 
Przemysłu Miejskiego dr Michałem Szałaganem.

Wywiad przeprowadzi dyrektor Polskiego Radia — ot 
A. Kostaszuk.

Program audycyj radiowych na sobotę, 29 bm. 
od godz. 6.57—24.00 Audycje muzyczne

W przerwach: Komunikaty 
o głosowaniu ludowym.

cych orchidei. Patrzy się na te kwiaty jak na 
istoty w czwartym wymiarze...

Palmiarnia jest stalą wystawą obrazów, najpię­
kniejszych pejzaży z egzotycznego świata, obra­
zów ciągle zmieniających koloryt i treść w szkla­
nych ramach.

Patrzmy na liany (pnącza podzwrotnikowe). 
Gdy śnieg lutowy tajał na szybach, wychylił się 
mały kiełek z ziemi między palmami dając znak 
życia.

Między rośliną, a konstrukcją dachową naprę­
żono drut i zaczęło się wspinanie... w oczach. 
Dziś pnącz atakuje szyby dachu najwyższego, 
środkowego działu Palmiarni.

Ten żywiołowy pęd ku słońcu cechuje więk­
szość roślin tropikalnych, począwszy od palm do 
eukalyptusów. Eukalyptusowe drzewo, dochodzą­
ce w Australii do 150 metrów wysokości, a więc 
wyższe od sekwoi, rośnie w Palmiarni w dziale 
roślin zimozielonych. Od szeregu juz lat bezna­
dziejnie walczy z szklanym dachem i w celu uzy­
skania przestrzeni, ogromnym lukiem zagina swój 
pień. Równolegle z promieniami słonecznymi 
ustawione jego stalowo-żielone Uście nigdy nie 
dają cienia.

W dziale kaktusów i innych tlustoszy najoka­
zalszą rośliną jest agawa amerykańska o liściach 
pasteiowo-zielonych lub złoto obrzeżonych. Cie­
kawa ta roślina zakwita tylko raz w życiu, w póź­
nym wieku, mając prawie 60 lat. Pęd kwiatowy 
dochodzi wtedy do 10 metrów wysokości i dźwi­
ga ogromny kandelabrowaty kwiatostan. Kwitnie­
nie, to łabędzi śpiew agawy. Gdy ostatni kwiat 
na kwiatostanie przekwita, agawa umiera.

Tak po kolei o każdej roślinie, można by powie­
dzieć kilka słów z jej życia, przystosowania do 
otoczenia, o walce z żywiołem, rozmnażaniu 
i śmierci.

W ostatnich dniach odbyło się uroczyste otwar­
cie sali wykładowej — świetlicy przy Palmiarni. 
Na dominującym miejscu sali wisi wielka mapa 
świata z oznaczeniem miejsc pochodzenia roślin 
oglądanych pod szkłem. Będzie to ułatwieniem 
dla młodzieży i przyjaciół zieleni, którzy pragną 
poznać bliżej swych tropikalnych Drzyjaciól.

Bernard Llsiak.

KOMUNIKATY
Związek Zawodowy Pracowników Samorządu 

Terytorialnego i Użyteczności Publicznej w Po­
znaniu, organizuje w dniu 28. 6. 46 godz. 14-ta

WIELKIE ZGROMADZENIE
w świetlicy Zakładów Siły, Światła i Wody, uil. 
Grobla 15. W zgromadzeniu weźmie udział gen. 
Spychalski — I-«zy wiceminister Obrony Naro­
dowej — zastępca naczelnego dowódcy, były 
pracownik Zarządu Miejskiego w Poznaniu.

— Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży Mę­
skiej Poznań-Jeżyce podaje do wiadomości, że 
treningi sportowe odbywają się w poniedziałki 
i czwartki na boisku przy ul. Mylnej. Uroczysta 
pogawędka z okazji „Święta Morza“ odbędzie 
się w piątek o godz. 20.15 w ognisku.

K. P. H. przy IX Hufcu im. A. Małkowskiego 
urządza 29 bm. o godz. 13-tej wentę na boisku 
w Dębinie. Dochód na cele harcerskie.

Dyrekcja Poczt i Telegrafów podaje do wiado­
mości, że Urząd Pocztowy na procesie Greisera 
przyjmuje również przesyłki lotnicze do Warsza­
wy za dodatkową opłatą 1 zł za każde 20 g. Prze­
syłki winny być opłacone i oznaczone jako — 
ekspres.

Polskie Biuro Podróży ORBIS w Poznaniu orga­
nizuje 10-dniową wycieczkę autobusową przez 
góry i zdrojowiska dolnośląskie ze zwiedzeniem 
okolic Kładzka Wałbrzycha i Jeleniej Góry. Wy­
jazd 1 lipca rano. Zgłoszenia do soboty 29 bm. 
godz. 13-ej w Orbisie, Poznań, plac Wolności 3.

Szkolne Koło P. C. K. przy 12 Szkole Powsz. 
urządza jutro o godz. 14 wentę na boisku szkol­
nym przy ul. Berwińskiego. Dochód przeznaczony 
na kolonie letnie.

Okręgowa Komisja Związków Zawodowych, wydział Kul­
turalno-Oświatowy zawiadamia, że bilety na balet rosyjski 
Aleksandrowa wydawane będą dla Związków Zawodowych 
dziś, tj. 28 bm., od godz. 10-tej w O. K. Z. Z., ul. Sło­
wackiego 22.

Zespół Aleksandrowa w liczbie 270 osób wystąpi w Ope- 
rze w sobotę, 29 czerwca o godz. 19-tej,

Koło Przyjaciół Harcerzy przy 8-mych 'drużynach harcerzy 
w Poznaniu, urządza w dniu 28 czerwca br. od godziny 
24-szej do rana w salach Zakładów Siły Światła i Wody 
przy ul. Grobli wielką zabawę taneczną, urozmaicona wy­
stępami wybitnych humorystów Poznania kwartetu Teatru 
Wielkiego oraz młodych talentów. Czysty zysk przeznacza 
się na kolonie letnie dla harcerzy. 24422

Dyrekcja Państwowego Koedukacyjnego Gimnazjum Han­
dlowego w Poznaniu, przy ul. Różanej 1, podaje do wiado­
mości że egzaminy do pierwszych klas 3-letniego i 2-letnie- 
go gimnazjum handlowego, klas wstępnych, oraz na 1-roczny 
kurs handlowy odbędą się w dniach 1 i 2 lipca br. o godz. 
8-mej rano w budynku szkolnym przy ul. Różanej 1.

Przynieść z sobą należy papier, pióro i atrament. 21334
Kolegium OO. Franciszkanów w Nysie przyjmuje wpisy 

uczniów do klas gimn, i lic. Zgłoszenia z własnoręcznie 
napisanym życiorysem kierować do: rektora kolegium OO. 
Franciszkanów — Nysa, woj. śląsko-dąbrowskie, Al eta 
Wojska Polskiego 31. 21356

Towarzystwo Przyjaciół Żołnierza, Oddział Poznań, urzą­
dza w dniu 29 czerwca br zabawę ludową w parku sołac- 
kim. Początek o godz. 1'5-tej. Wstęp 15 zł, dla wojsko­
wych i dzieci l'O zł. Przygrywać będzie orkiestra Związku 
Zawodowego Kolejarzy. W programie loteria fantowa oraz 
różne niespodzianki. Dochód przeznacza się na kolonie dla 
sierot po poległych i zaginionych żołnierzach. 24338

♦♦♦♦♦❖♦«♦♦♦♦♦♦♦
Zawiadomienie

Wszystkie Instytucje i Firmy z terenu miasta 
Poznania i woj. poznańskiego, które zleciły ogło­
szenia do ..Rocznika Przemyślu Odrodzonej Polski 
na rok 1946“, proszone są o nadesłanie odpisów 
tekstów i zleceń do Oddziału Biura Ogłoszeń 
i Reklam Polskiej Agencji Prasowej PAP w Po­
znaniu, ul. Mielżyńskiego 8, ponieważ teczka za­
wierająca teksty ogłoszeń i zlecenia zaginęła. 
Ze względu na bliski termin wydania Rocznika, 
prosimy o nadesłanie wyżej wspomnianych od­
pisów do dnia 3 lipca br. włącznie.

W interesie zleceniodawców leży ścisło £a- 
stosowanie się do wyznaczonego terminu, gdyż 
spóźnione zgłoszenia mogą spowodować niewy- 
drukowanie ogłoszeń,

BIURO OGŁOSZEŃ I REKLAM 
POLSKIEJ AGENCJI PRASOWEJ PAP.
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W poniedziałek, dnia 24 czerwca 1946 r. zmarła w Bogu, 

w Gdańsku, opatrzona Sakramentami ś\v„ po ciężkich cierpie­
niach, moja najdroższa i najukochańsza matka, nasza siostra, 
szwagierka i ciocia, śp.

z Kapelińskich

Weronika Budzyńska
przeżywszy lat 51.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 29 czerwca br., o godz. 
14-tej z kaplicy cmentarnej na Górczynie. Msza św. za duszę 
drogiej zmarłej odprawiona zostanie dnia 1 lipca br. o godz. 6-tej 
w kościele Matki Boskiej Bolesnej na Łazarzu.

W ciężkim smutku pogrążona 
córka z rodziną

Poznań, Sopot, Inowrocław, Białogród, Bydgoszcz, Berlin.

Śp.

Bronisław Jasiński
inżynier, komisarz ziemski 

współwłaściciel Zakładów Garbarskich w Śremie
zmarl 24. 6. 1946 r., przeżywszy lat 57.

W Zmarłym tracimy przełożonego, cenionego dzięki wysokim
zaletom umysłu i charakteru.

Cześć Jego pamięci!
Dyrekcja i pracownicy

,1382 Zakładów Garbarskich w Śremie

We wtorek, dnia 2 lipca br. o godż. 6.30, w czwartą rocznicę 
śmierci zostanie odprawiona

msza św.
w kaplicy SS. Elżbietanek przy ul. kościelnej 5, za duszę śp.

ks. racicy

Franciszka Lewandowskiego
zamęczonego w Dachau.

O czym zawiadamia
rodzina

21396

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci naszej najukochańszej, 
najtroskliwszej i nigdy nieodżałowanej matki, teściowej i babki

Leokadii Wolskiej
odprawiona zostanie

msza św.
za spokój jej duszy w dniu 1 lipca br. w kościele parafialnym 
na Wildzie, o czym zawiadamiają

stroskane dzieci

W piątą bolesną rocznicę śmierci naj­
ukochańszego syna, brata, szwagra, wujka,

Oia Jana Melafiuyka
zamęczonego w obozie koncentracyjnym 

w Oświęcimiu, odprawiona zostanie

msza Sw.
w poniedziałek, dnia 1. 7. 1946. w kościele 
farnym w Gni,eźnie o godzinie 7.30, o czym 
zawiadamia

rodzina

W niedzielę, dnia 30 czerwca 1946 roku, 
w drugą rocznicę śmierci śp.

odprawiona zostanie

msza św.
w kościele św. Marcina przy ulicy Fredry 
o godzinie 11.30 przy głównym ołtarzu, 
o czym zawiadamiają

dzieci, synowe i wnuki
,1286

liittlS

W czwartek, dnia 27-go czerwca 1946 r.

s

po krótkiej przerwie

otworzyłem ponownie

skład towarów spożywno-Rolcnja^yth
przy ul. Ratajczaka 14 obok Pasażu Apollo

Bogdan teitgeber
łltllllllłilllllllłlllitlllllllllllllllllllllllllllłllllllllllli^llilllillłlłlłłłłłlłłłłlłillllllllllHHIłlllllłllllllll

W ślad za ogłoszeniem naszym o remanen­
tach, podajemy do łask, wiadomości wszyst­
kich zainteresowanych, że renżahenly ' prze­
ciągną się jeszcze o -2 dni i w związku z tym 
magazyny nasze i biura będą w dalszym ciągu 
w dniu 1 i 2 lipca

nieczynne
„Społem"

Związek Gospodarczy Spółdzielni R. P. 
Oddział w Poznaniu

6-367

KUPUJĘ złotą biżuterię, brylanty, 
srebro, zegarki 

i antyczne zegary
? Fa WITOLD STA.JEWSKI — P o z n a ft

ul. Półwiejska 8b 21264

ii BANK SPÓŁDZIELCZY 
1 S P O Ł E M

CENTRALNA KASA 
1 SPÓŁEK ROLNICZYCH

zawiadamiają, że z dniem 1 lipca br. dotychczasową 
ich działalność kontynuować będzie Bank Gospo­
darstwa Spółdzielczego, który przejmując ideowy 
i materialny dorobek Centralnej Kasy Spółek Rolni­
czych i Banku Społem, staje się centralą finansową 
zjednoczonego ruchu spółdzielczego oraz całego świata 
pracy miast i wsi.

prowadzi nadal dotychczasową działalność obu po­
łączonych Banków;

otwiera dalsze konta czekowe;
przyjmuje wkłady płatne a vista i wkłady terminowe; 
przyjmuje do inkasa weksle, czeki i dokumenty, 
wykonuje przekazy (zwykle i terminowe) oraz po­

twierdza czeki bez ograniczenia sumy na wszyst­
kie swoje placówki na terenie Polski;

udziela swoim członkom kredytu w rachunku bieżą­
cym, kredytu wekslowego oraz kredytu gwaran­
cyjnego.

Bank posiada 194 placówki na obszarze całego Kraju.

DHIIt WWMI W MIM, HI! CiEBWOHEJ 12, TEL. 19-7G

liii

Gazy młyńskie
jedwabne, markowe wszystkie numery 
z nowej przesyłki, siatki druc. tarki, bla­
chy stalowe dziurkowane dostarcza f-ma

MASZYNY MŁYŃSKIE 
Poznań, Chełmońskiego 4 tel. 67*03

,, maszynowe
llJ segregatory, skoroszyty, stalówki, gumy, 
gę ołówki, cyrkle, wieczne pióra, papiery

rysunkowe, kaiki rysunkowe itd.
kupuje

Firma KOZŁOWSKI
. - skład papieru - ..20194-
li Poznań, Dąbrowskiego nr 4

•• <x> . Xx- * ♦ • >cx> o <xx>x>

Reprezentacje
v era z
/składy konsygnacyjne
8 poważnych firm przyjmę zaraz. 

Obszerne parterowe suche magazyny,
?ś biura, telefon i tabor do dyspozycji.

Oferty „PAR" Ratajczaka 7 pod 6.492 x

. 21,54

1KZJCIE

Tel 23-39 
Dąbrowskiego 15 20011

Części 
Rowerowe

E. Kromczyński
POZNAŃ. św.Marcin 47 
w pobliżu ul. Kantaka 

20975

PLAirOBMY 
5 łon, IM2 łcny

w zy gospod. całożelazne i zwy­
kłe, wozy og.odowe, Wielko- 

j polanki (Dogcarty) i powózki 
■ sportowe na ogumieniu pneu­

matycznym poleca

Budowa wozów - W. Zielazek
Poznań, Rybaki 4 6

21149

Szczawnica
— Zdrojowisko górskie.
Nowoczesne urządzenia 
lecznicze dla leczenia 
astmy i dróg oddecho­
wych — lecz nadto cho­
roby wątroby, dróg żół­
ciowych, żołądka, cho­
roby dróg moczowych, 
sklerozę, cukrzycę, cho­
roby tarczycy (Basedo­
wa itp. Sezon kuracyjny 
od 15 maja do 15 paź­
dziernika. — Informacje 
w biurach „Orbisu" i na 

miejscu. 5-254

Młynki
do rozdrabniania i mielenia wszelkich pro­
duktów dla przemysłu spożywczego i che­
micznego (np. zboża, korzeni, ziół, cukru, 
sody, soli i innych) dostarcza

F-ma Maszyny Młyńskie
Poznań, ul. Chełmońskiego 4 tel. 67-08

21017

AROMATY OWOCOWE
do limomad, lodów, soków i i. p. poleca
FABRYKA AROMATÓW OWOCOWYCH 

pod zarządem P. Z. Ch.

Łódź, Śródmiejska 22 tel. 200-32

Fabryka Gilz

„Ba9tyk“ 1
włpściciel Stefan Łesiński

Warszawa, Świętokrzyska nr 12 
Gen przedst. Łucja Leszczyńska 
Poznań, Loretańska nr 14 m. 6.

Prowincja za zaliczeniem.
21326TERPENTYNA

biała i słomkowa, większa ilość do sprzedania
„W s p ó 8 n o 4 a**

Kraków, Wszystkich Świętych 8, pod 733.
 6349

Kleje kartoaażowe
do nabycia hurtowo

w Biurze Sprzedaży Artykułów Chemii Stosowanej
Kraków, Fijarska © o-2n8

Księgowego - bilansisty
poszukujemy zaraz do naszej Spółdzielni Mle­
czarskiej, piszącego biegłe na maszynie, który 
by również załatwiał wszelką korespondencję 
związaną z prowadzeniem Spółdzielni.

Pisemne zgłoszenia z odpisami świadectw oraz 
podaniem wysokości żądanego wynagrodzenia 
prosimy kierować:
Okręgowa Spółdzielnia Mleczarska w Ryczywole, 

pow. Oborniki 6 351

Zakłady elektrotechniczne w Po­
znaniu zaangażuję natychmiast

10 fachowców w telefonii
Reflektuje się na zdemobilizowanych 

fachowców z łączności 
Oferty pisemne „Glos Wlkp." nr 6-355

I Samodzielnego kupca - handlowca

i
w z znajomościę kalkulacji i przed­

siębiorczego z inicjatywę oraz

krojczego (konfekcji męskiej)
poszukujemy zaraz

Z Zgłoszenia z podaniem życorysu i świadectw S 
$ skierować Głos Wielkopolski nr 21386 <J

Nowoutworzona składnica
Państwowej Agencji Drzewnej
„P A G E D“

w Gnieźnie
ul. Witkowska 1/3 — telefon nr 17-56
poleca:

deski stolarskie iglaste, liściaste 
deski budowlane, podłogowe 
kantówki
sklejki
płyty heraklitowe 
wełnę drzewną 
płyty izolacyjne.

OBRÓBKA DREWNA NA MIEJSCU.
21435

Spiinilia powaineno
poszukuję do żwirowni, duże tereny blisko 
Poznania. Żwir pierwszej jakości do wszyst­
kich bętomarskieh prac, własna bocznica 
kolejowa. Potrzebna gotówka ponad milion 
złotych.

Oferty „Par1' Poznań, ul. Ratajczaka 7, 
pod 6.495.

21153

SseltelM loliiaa Handlra
w Wielkopolsce

poszukuje od dnia 1 lipca br.
samodzielnego

księgowego bilansisty
Pożądani księgowi

umowy. Mieszkanie 
jscu. Oferty: „Par" Poznań, ul. Ratajczaka nr 7, 

pod „6.505". 21450

nupi&c — zuozowiec
lat 36 z kilkuletnią praktyką, osta­
tni ow spółdzielniach, szuka 
zaraz lub później odpowiedniego 
stanowiska.
Może służyć kaucją.

Oferty „Par" Poznań, Ratajczaka 7, pod 6,525

w Czarnkowie
poszukuje doświadczonego

piwowara
dla browaru w Wyrzysku 

Oferty składać: Spółdzielnia „Robotnik" 
Centrala w Czarnkowie

ffiMama w&pMziała
w od&ud&wiz kcaiu
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Niniejszym podają do wiadomości moim Szanownym Odbiorcom 
iż z powodu przebudowy lokali i remontu maszyn

w dniach od 8 do 20 lipca 1946

j biuro sprzedaży będzie nieczynne g 
Józef Drewniak

Fabryka Świec i Wyrobów Woskowych | 
Poznań, ul. Szewska 8 tel. 44-44

mrim——ii— 21041 I

Tapety
Ceraty
Linoleum
Chodniki
Torby
poleca

Zb Waligórski
Poznań, Wielka 9

W dniacn od 1. 7. do 16.7. 1946 r. będę biura, magazyny i fabryka 
nasza z powodu przebudowy i remontu urzędzeń fabr. nieczynne.

Sprzedaż i wydawanie towarów w tych dniach nie będę prze­
prowadzane.

J. i S. Stempniewicz
Fabryki Perfum, Koimetyków i Mydeł Toaletowych 

.a Uns«« Si *~.l ir AŁ A«

Poważna fabryka wyrobów papierniczych 
Wrocław, poszukuje zaraz na stałe
książkowych, sekretarzy wzgl. 
sekretarek, kilka stenotypistek, 
kasjerką oraz liniarzy, krajaczy, 
zecerów, drukarzy i introligatorów.
Łaskawe zgłoszenia prosimy kierować do dyrekcji 
Fabr. Wyr. Papierniczych Wrocław, ul. Ruska 46

Tempera-papier ry­
sunkowy, pędzle, far­
by olejne nadeszły

Stefan Kozanecki
Papier-przyb. rysunkowe 
Poznań, Kraszewskiego 2 

Tel. 40-67
21323

Samochód
osobowy

dobrej klasy kupi
„Medica"

Drzymały 24 
Tel. 30-54

21417

Centrala zbytu
Przemysłu
Papierniczego

mieści się obecnie
Łódź, Traugutta 8

W dniach od 15 do 31 lipca 1946 r. będą

biura, magazyny i fabryka
z powodu remontu urządzeń fabrycznych nieczynne. 
Sprzedaż i wydawanie towarów w tym czasie nie ó 

będą przeprowadzone. /
FALKIEWICZ, Fabryka Perfum i Kosmetyków
POZNAM, ulica Łukaszewicza nr 30/32 — — Telefon nr 72-77 <

21434 9
GiXXXXX>C<XXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX>C<XXXXXXXXXXXX>'t2i

SPRAWY REHABILITACYJNE
Sąd Grodzki w Rogoźnie podaie do ogólnej wiadomości, że nastęrpwjące osoby, wpisare 

przez okupanta do II, III » IV grupy niemieckie) listy narodowej włożyły wnioaiik 
o rehabilitacją:

Ogłoszenia
Sąd Grodzki w Wieleniu a/Not. podaje do publicznej wiadomości, że następujące osoby, wpisane pcaoz okupanta do III i IV Zrupy listy 

ueckiej złożyły wnioski o rehabilitacją:

Nazwisko i imię

Nazwisko Data urodzenia Miejsce zamieszkani* 
otrzymania wykazu

Miejsce zamieszkania 
w dniu 1. 1. 1945

Obecne miejsce zamieszkania

Mazur Czesław
Mazur Zygmunt
Mazur Frieda z d. Bock
Zastróżny Jan
Sroka Zofia
Sroka Janina
Krause Jan
Żuromska Franciszka z d. Piątek 
Gapski Franciszek 
Gapska Cecylia z d, Musiał 
Kacza Wilhelmina z d. Winkę 
Jeszkowska Gertruda z d. Kiihn 
Jeszkowska Gertruda 
Dusterhóft Krystyna 
Gundermiann Teodor 
Magdziński Walenty 
Magdzińska Gertruda z d, Maniews 
Magdzińska Leokadia 
Magdzińska Kaźmiera 
Ziemkowski Roman

5. 7. 1902
4. 4. 1930

18. 1. 1907
7. 6. 1902

13. 1. l®80 
31. 3. 1883 
28. 2. 1900

1. 6. 1906
15. 9. 1897
22. 4. 1901 
20 9. 1876
11. 9. 1905
16. 3. 1928 
18. 12. 1918

1. 10. 1902
12. 2. 1888 
31. 10. 1887 
27. 8. 1926 
22. 2. 1928
8. 8. 1876 

nędzą

Drawsko, pow. Czarnków 
Drawsko, pow. Czarnków 
Drawsko, pow. Czarnków 
Zieleniec pow. Czarnków 
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
Drawsko-, pow. Czarnków 
Drawsko-, pow. Czarnków 
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
Drawsko, pow. Czarnków 
Draweko, pow. Czarnków 
Lichtenow, pow. Friedeberg 
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
Chełst, po-w. Czarnków 
Chełst, pow. Czarnków 
Chełst, pow. Czarnków 
Chełst, pow. Czarnków 
Rosko. pow. Czarnków

Drawsko, pow. Czarnków 
Drawsko, pow. Czarnków 
Drawsko, pow. Czarnków 
Zieleniec pow. Czarnków 
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
w niewoli
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
Draweko-, pow. Czarnków 
Drawsko, pow. Czarnków 
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
Drawsko, pow. Czarnków 
Drawsko, pow. Czarnków 
Kwiejce, pow. Czarnków 
Berlin
Chełst pow. Czarnków 
Chełst, pow. Czarnków 
Chełst pow. Czarnków 
Chełst, pow. Czarnków 
Rosko. pow. Czarnków

Draweko, pow. Czarnków 
Drawsko, pow. Czarnków 
Draweko, pow. Czarnków 
Zieleniec. pow. Czarnków 
Czarnków
Czarnków
Wieleń n/Not., po-w. Czarnków 
Wieleń a/Not., po-w. Czarnków 
Draweko, pow. Czarnków 
Drawsko, pow. Czarnków 
Wieleń n'Not„ pow. Czarnków 
Miasteczko, pow. Wyrzyak 
Miasteczko, pow. Wyrzysk 
Kwiejce, pow. Czarnków 
Wieleń n/Not., pow. Czarnków 
Chełst, pow. Czarnków 
Chełst. pow. Czarnków 
Chełst. pow. Czarnków 
Chełst, pow. Czarnków 
Rosko. pow. Czarnków

szkodliwej działalności wnioskodawców wzglądem Narodu Polskiego, aby doniosły natychmiast Są- 

yą/ą 6-326 Sąd Grodzki w Wielenia n/Not.

Ogłoszenie
Sąd Grodzki w Wieleniu n/Not. podaje do publicznej wiadomości, że następujące osoby, wpisane przez okupanta do Ił, IH i IV grupy Uaty 

mieckiej złożyły wnioski o rehabilitacją.

1. Grabi a Stanisław 30. 4. 192-2
2. Bzdręga Ro-za-Ha z d. Born 13. 8. 1883
3 Rybak Eleonora z d. Kmiecik 9. 12. 188-1
4. Rybak Małgorzata z d. Rybak 27. 5. 1910
5. Schulz Jadwiga z d, Maćkowiak 25. 9. 1909
6. Nochowicz Jan 17. 2. 1880
7. Nochowicz Anna z d. Schachtsch-neider 27. 5. 1898
8 Sommerfeld Antoni 13. 1. 1898
9. Sommerfeld Pelagia z d. Piątek 16. 12. 1904

10. Bu-sse Salomea z d. Łusiewicz 15. 11. 1895
11. Busse Henryk 25. 9. 1929
12. Bogała Jan 1. 5. 1904
13 Bogała Klara z d. Rohrbek 21. 9. 1905
14. Vogel Lidia z d. Ho-ch 28 . 9. 1879
15. Czerwińska Aleksa 1*4. 10. 1929
16. Antkowiak Władysław 28, 4. 1899
17. Antkowiak Władysława z d. Kozłowicz 18. 6. 1904

. Strzelce 
Czarnków 
Czarnków 
Czarnków 
Czarnków 
Czarnków 
Czarnków

Dr awsk o - Ł uk acz 
Drawski-Młyn, ;
Wieleń n/Not.,
Wieleń n/Not.,
Wieleń n/Not.,
Wieleń n/Not.,
Wieleń n/Not. .
Wieluń, pow. Wieluń 
Wieluń, pow. Wieluń 
Wieleń n/Not., p. Czaro 
Wieleń n/Not.. p. Czarn 
Kwiejce, pow. Czarnków 
Kwiejce, pow. Czarnków 
Łódź po-w. Łódź 
Berlin (Niemcy)
Łężn-o, pow. Czarnków 
Łęźn-o, pow. Czarnków

Czarnków
Czarnków
Czarnków
Czarnków
Czarnków
Czarnków

Buchemwalde 
Wieleń n/Not., p.
Wieleń n>/Not., p.
Wieleń »/Not. p.
Wieleń n/Not., p.
Wieleń n/Not,. p.
Wieleń n/Not, p.
Stralswnd (Niemcy)
Wieleń n/Not., p. Czarnków 
Wieleń n/Not., p. Czarnków 
Wieleń n^Not., p. Czarnków 
Kwiejce, pow. Czarnków 
Kwiejce, pow. Czarnków 
Wieleń n/Not, p. Czarnków 
Gulca, oow. Czarnków 
Przecjtnnc, pow*. Czarnków 
P-rzecznik, pow. Czarnków

Drawsko, pow. Czarnków 
Drezdenko, pow, Strzelce 
Wieleń n/Not. “ 
Wieleń n/Not.
Wieleń n/Not, 

n/Not. 
i/Not. 
i/Not,
/Not

Wieleń
Wieleń
Wieleń
Wieleń

ww,
pow, Strzelce 

r ' Czarnków
Czarnków 
Czarnków 
Czarnków 
Czarnków 
Czarnków

wiei-en n/not., p. Czarnków 
Wieleń n/Not., p. Czarnków 
Wieleń n/Not. p. Czarnków 
Kwiejce, pow. Czarnków 
Kwiejce, pow. Czarnków 
Wieleń n/Not., p. Czarnków 
Gołcz, pow. Czarnków 
Przecznik. pow, Czarnków 
Przeoznik, pow. Czarnków

Keding Hildegarda z d. Surma 
R oliwa gen Berta a d. Kediog 
Bukowska Anna
Zdanowska Gertruda
Kpwaliński Onufry
Kowalióaka Zofia z i. Surma
Laiman-n Antoni
Laimann Zofia z d. Dr eger
Jahnz Stanisław
Jabnz Mart* z d. Kułwai
Jahnz Stanisława
Jahnz Płorentyna
Dahlke Stefan
Kiihp Berta z d. Jurg*
Zdanowski Edmund
Senger Stefan
Senger Augustyn* z d. Dreczka 
Surma Jan
Bintke Mart* z d. Piątka 
Bintke Mań*
Scheller Artur 
Ołtmann Roman 
Pufal Jan 
Pufal Helena

. Dypołdt Zofia

. Kubczak Mart*

. Dtisterhoft Jan 
Surma Helen* z d. Juet 
Gust Klara
Kaniewski Franciszek
Rohde Bernard
Rohde Józefa z d. Żurowska
Rohde Maria
Jurga Anna
Weber Jan

. Wiese Jułius-z 
Wiese Małgorzata 
Wiese Paulina

, Wiese Anna
. Wiese Wiktor
. Wiese Gertruda
. świderska Maria
. Świderska Gertruda
. Fries-ke Helena z d. Bukowska 
. Surma Leon
. Smolona Augusta z d. Nickel 
. Mołdczyk Wojciech 
. Gerke Paweł 
. Jung Teodozja z d. Lech 
. Kisow Antoni 
. Fryc Stanisław 
. Haas-e Ludw-ik
. Kabacińs-ka Pelagia z d. Jahnz 
. Westfal Wilhelm 
. Westfał Julianna z d. Ramon 
. Westłal Julianna 
. Lieblich Oskar 
. Bukowski Maksymilian

Vielhaber Kurt
. Vielhaber Joanna

9. 2. 1929
6. 2. 1925

10. 3. 1907
8. 5. 1929

10. 5. 1901 
15. 5. 1899 
10. 9. 1900
9. 5. 1906

25 . 4. 1896
22. 4. 1897 
19. 2. 1925 
15. 10. 1927
3. 8. 1896

13. 6. 1879 
31. 10. 1921 

6. 9. 1906
6. 11. 1900

23. 6. 1906
17. 9. 1899

1. 7. 1925
23. 5. 1911 
27. 7. 1-928 
26. 5. 1883
18. 4. 1900
15. 8. 1920
9. 5. 1874

18. 6. 1913
3. 4. 1907

30. 3. 1898
24. 7. 1904 
26. 4. 1871
6. 2. 1888

18. 6. 1920 
17. 4. 1918 
24. 2. 1872
16. 5. 1864 
13. 7. 1910 
13. 5. 1915
19. 7. 1904
23. 7. 1905

4. 2. 1908
20. 6. 1875
2. 1. 1907
2. 2. 1898
2. 4. 1896

24. 1. 1894
12. 4. 1890
15. 1. 1908
13. 5. 1898
25. 5. 1905
7. 5. 1907
7. 7. 1915

21. 2. 1876
16. 8. 1879
11. 5. 1891
29. 5. 1911
26 . 7. 1872

2. 2. 1913
19. 9. 1900
22. 6. 1904

Przebudowo
Przebudowo
Owczegłjywy
Połajewo
Połajewo
Połajew>
Krosinek
Kros inek
Krosin
Krosin
Krosin
Krosin
Białążyn
Rogoźno
Połajewo
Kroeinek
Krosinek
Połajewo
Mściszewo
Mściszewo
Mut. Goślina
Mur. Goślina
Rogoźno
Rogożn-o
Krosin
Ryczywół
Go-ście jewo
Połajewo
Rogoźno
Rogoźno
Gościejewo
Gościejewo
Gościejewo
Rogoźno
Ryczywół
Garbatka
Garbatka
Garbatka
Garbatka
Garbatka
Garbatka
Rogoźno
Bydgoszcz
Kroeinek
Słomowo
Rogoźno
Budzi szewko
Rogoźno
Połajewo
Ryczywół
Bukowiec
Kliny
Kro-sin
Radom
Radom
Radom
Pławno
Rogoźno
Połajewo
Połajewo

30/45
31/45
53/45

211/45
212/45
213/45
230/45
231/45
234/45
235/45
236/45
237/45
240/45
244/45
245/45
232/45
233/45

3/46
4/46
5/46
6/46
7/46

1-1/46
13/46
24/46
25/46
28/46
29/46
34/46
36/46
37/46
38/46
39/46
40/46
43/46
44/46
45/46
46/46
47/46
48/46
49/46
50/46
51/46
52/46
57/46
58/46
60/46
61/46
66/46
72/46
73/46
78/46
79/46
80/46
81/46
82/46
84/46
85/46
70/46
71'/46

Lekarskie

Dr Danecki, specjalista cho­
rób skórnych i wenerycz. 
ny-ch wyjeżdża od 1. 7. do 
16. 7. Św. Marcin 18. m. 4., 
tel. 48-20. 20649

Diatermia krótkofalówka. Po­
znański Zakład Przyrodolecz­
niczy al. Marcinkowskiego 20, 
tel. 3S-26. 19849

Wolne posady

Kowal potrzebny zaraz, wa­
runki dobre. Zgłosz.: Nowak, 
Go-rtatowo, poczta Swarzędz.

21042

>sposia do 3 dorosłych o— 
b, na dobrych warunkach 
trzebn-a zaraz. Of. .,Par , 
tajczaka 7 pod 6.493.

21143

Rolnik samotny, energiczny, 
dobry facho-wi-ec, potrzebny 
na 200 mórg. Pensja według 
ugody. Oferty ,,Gło-s Wiel 
kopolski nr 6-324.

Pracownica domowa z goto­
waniem potrzebna. Zgł. po 
godz, 3-ciej — Lipowa 1 (Dę­
biec). 21182

Szewskich czeladników przyj- 
®ie Zieliński, Polna 21.

21201

Pomocnik cholewkarsk 
źrzebny. Pracownia 
Wek, 27 Grudnia 2 m.

spedientkę do składu ko- 
iałnego, śniad-alni od 15 lip- 
ppzyjmę, dłuższą praktyką, 
fiński, Zygm. Augusta 10.

21256

Starsza panienka potrzebna 
oo dzieci 2'/s i- 5 lat. Dobre 
Warunki, Zgłoszenia. Watki 
Młodych 7, m. 2 (dawn. Pod­
górne). 21257

Zastępcy do odwiedzania sto­
łówek, restauracji i kawiarń 
Poszukuję. Zgłosz “
Ra-taic»»ka 7 n-n.. ____

21358
R*tajc»aka 7 pod 6.522.

'iedzą o szkodliwej działalności wnioskodawców wzglądem Narodu Polskiego, aby doniosły natychmiast
Sąd Grodzki w Wielenia n/Not.

Zdolna samodzielna krawco­
wa potrzebna. Adres wskaże 
, Czytelnik, Armii Czerwonej 
1, nr 342. 21268

Przyjmiemy młodych robotni­
ków do pracy na h. dogod­
nych warunkach. Zgłoszenia: 
Poznań, Winiarska 69. 21280

Foto Labor
poszukuje natychmiast

siły młodszej
do kopiowania i powię­
kszania (Leica) Zakład 
Foto Jurkiewicz 

Wrocławska 38 Td. 22.68 
21262

Biurowego(ą) do przedsiębior. 
stwa budowlanego i tartaku 
poszuku-ję. Oferty: „Czytel­
nik", Armii Czerwonej 1. nr 
355. 21281

Pana na pokój, Śródmieście, 
wejście niekrępujące, f-ront. 
Oferty: , Czytelnik", Armii 
Czerwonej 1-, nr 339, 21283

Tapicerów przy-janie ..Rekor- 
da", Stary Rynek 29, Kurza- 
no-ga. wejście z Ratuszowej.

Księgowa-maszynistka, siła 
wrkwalifikowan a potrzebna. 
Z*! ,Par" Ratajczaka 7 pod 
6.534.’ 21432

Chłopiec do posyłek potrze­
bny. Fa Piłat i Ska, Rataj 
czaka 1'5, Pasaż. 21423

dni. Adr. wskaże „Par", Ra­
tajczaka 7 pod 6.546. 21434

Bieliźniarką na koszule mę­
skie tylko dobrą siłę poszu­
kuje fa Bon-Ton, Poznań, 
27 Grudnia 7, tel. 20-56.

21381

Potrzebny szewc

Służąca do wszystkiego, go­
towaniem spaniem zaraz — 
M. Focha 47 m. 6. 31374

Wzywa etą wszystkich, którzy wiedzą o szkodliwej działalności wnioskodawców 
wzglądem Narodu Polskiego-, aby donieśli o tym Sądowi Grodzkiemu w Rogoźnie. Za nie- 
zgłeszenie zarzutów grozi kara wiąwenia do lat 5.

Rogoźno, dnia 21 czerwca 1946 r.
6-331 Sąd Grodzki

( OCŁOSZfVf4 OBtOBIME
Biuro Działu Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8-mej rano do 13-tej w soboty od 8-rae{ rano do 12-t«j w Poznaniu 
przv uL Wyspiańskiego 10. » piętro — Tel 64-75 — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada J Kursy tańców, plastyki — ste­

powania baletaiistrza Ignacego 
Szczurka. Zgłoszenia Przecz­
nica 3. Oddziału nie posia­
dam. 20560

Sprzedaie

Chłopiec do lżejszych prac 
w ogrodnictwie z utrzyma­
niem potrzebny — Janikowo-, 
Krośnieńska 49. 21367

Starsza dziewczyna do prac 
domowych na resztówce po­
trzebna zaraz łub 15. 8. br. 
Of. „Gł. Wiefcp." nr 21359.

Dziewczyna do prac domo­
wych potrzebna zaraz. Skład 
spożywczy, Rynek Śródecki 
nr 3. 21355

Służąca z gotowaniem znają­
ca się na chowie inwenta­
rza potrzebna na wieś od 1. 
7. br. Of. „Gł. Wielkp." nr 
24308.

Dziewczyna uczciwa, czysta 
z prowincji potrzebna zaraz. 
Zgł. Nad Wierzbakiem 19 
(skład spożywczy). 21301

Czeladnik piekarski, samo­
dzielny potrzebny — Erd- 
manrn, Opalenica. 21295

Uwaga: Nowy kodeks postępowania po­
datkowego wprowadza od 1. 7. 46 
obowiązek prowadzenia ksiąg dla 
wszystkich przedsiębiorstw (wszyst­
kich płatników podatku obrotowego) 
pod. rygorem zamknięciia przedsię­
biorstwa.

WZOROWE PROWADZENIE KSIĘ­
GOWOŚCI! NADZORY! ORGANI­
ZACJA KSIĘGOWOŚCI (SPEC. PRZE­

BITKOWA)
B.deV.Ue

Konc. Biuro Księgowań w Poznaniu 
ul. Grottgera 10 — Tel. 65-20.

Sił nauczycielskich do szko. 
ły ośmioklasowej poszukuje 
Zakład wychowawczy Zdzie- 
chowa koło Gniezna,

21354
Inżyniera rolnika poszukuje 
Zakład wychowawczy Zdrie- 
chowa koło Gniezna. 21353

Panienka d-o składu potrze­
bna. Poznań, Kraszewskiego 
nr 4, skład papieru. 21350

s, uczciwą, starszą, z 
niem poazukuiję — A, 
ak, Fredry 1 , skład.

* oszukuje się pomocników 
malarskich — Marszałka Fo­
cha 45. *303

Pomocnik fryzjerski potrze­
bny zaraz — Kraszewskiego

Pomocnik szewski na repe- 
c'e potrzebny — Pracownia 
obuwia, Libelta 14, 21409

Gosnodyni, dobra kucharka 
doświadczona w hodowli dro. 
b'u potrzebna na wieś do 
rtarszego pana, administrato­
ra majątku. Of. „Gł. Wiel­
kopolski" nr 24416.

Szuka posady
F.merytka-księgowa, z zna. 
jomością gospodarstwa domo­
wego poszukuje atanowiska. 
Of. „Gł. Wielkp." nr 6-318.

Książkowa rolnicza, rutyno­
wana-, z praktyką bankową, 
zmieni posadę. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 20733.

Rutynowana księgowa, przyj- 
mie stanowisko mieszkanie, 
kuchnia majątek nieparcelo- 
wany. Of. ,,Gł. Wielkp." nr 
6 364.

Pielęgniarka niania, długolet­
nia praktyka, świadectwa, 
szuka posady do niemowlę, 
cia. Of. ,,Gł. Wielkopolski" 
nr 21357.

Maturzystka, Liceum handlo­
we. poszukuje pracy. Znajo­
mość maszyny, księgowości i 
stenografii. Dwa lata prak- 
tvki. Of. „Gł. Wielkp." nr 
24314.

Nauka
Korespondencyjne Kursy Księ­
gowości. Informacje: Lublin 
skr, poczt. 105. 6-189

Półroczne Kursy Handlowe
rozpoczynam 1 lipca. Pry. 
w-atne Kursy Handlowe Srnól- 
s kie go, ul. Wawrzyniaka 33.

6-120

Tańców nowoczesnych wyu­
cza Adela Szczurkówna, Jan 
Szczurek. Aleje Marcinkow­
skiego 2a parter. 20760

rancjią potrzebny. Of. „Gł. 
Wielkp." nr 213Ó6.

Batony szklane
gote i w koszach, kosze i kapy do balonów, 
butelki apteczne i perfumeryjne, słoje z 
nakrętkami do proszków i miodu, bańki 
felczerskie, pudełka łubiane do maści, tuby 
hurt do kleju hurt

Paweł Chmara
POZNAN, św. Marcin 49, telefon 41-88

 21285

Krawcowa kwalifikowana — 1
pierwszorzędnie szyje suknie, 

łaszczę kortium- r-o domach 
i wy' Oferty:
.Głos ' 0*3. |

Adminiutr. i.. v. o
źn-ego domu, pen zed.
siębiorstwa, po-szukują bez 
dzietni biegli małżeństwo pra­
cowici, sumienni, dobra ku­
charka. gospodyni. Miejsco­
wość obojętna. Oferty „Głos 
Wielkopolski" nr 6-347.

Student Politechniki udzieli 
korepet- a okres wakacji 
pojvsz--' 'imnazjaloe — 
rróc- ' . Oferty: „Czy.
‘elnik" .iii Czerwonej 1,
nr 340. 21066

Kurry pisania na maszynie, 
metodą ślepą, wszystkimi pal­
cami. Piotr Pieprzyckf, ma­
szyny biurowe, Poznań ulica 
Marcinkowskiego 26. Dla za­
miejscowych kursy listownie.

21135

Kursy pesaola na maszynie, 
metodą ślepą, wszystkimi pal­
cami. Piotr Pieprzycki, ma- 
szyny biurowe, Poznań, ul. 
Marcinkowskiego 26. Dla za­
miejscowych kursy listównie.

20188

Niemowlęce poduszki i mate­
racyki na włosiu, materace 
poduszkowe na łóżka, pierze 

sie i kacze, pościele, koce 
kołdry poleca „EMKAP",

M. Mielcarek Poznań, Wro­
cławska 30. 20351

Kto przygotuie do matury? 
Of. „Gł. Wielkp." nr 24410.

Radioodbiorniki sieciowe, ba­
teryjne, lampy radiowe, aku­
mulatory baterie, płyty gra- 
mofono.we najtaniej Dom Ra- 
diojyy, św. Marcin 45a. 20515

Niezdolnych, opóźnionych, za­
niedbanych pedagogicznie u- 
czy dypl. soecjałista — Ja- 
rantowski, Długa 9 m. 9.

21398

Kamienicę w centrum, 4 skła­
dy. cena 1500000, sprzedam. 
Metelski, Poznań, Marcin 13.

20486

Kursy letnie angielskiego 
francuskiego Andree Dud 
Sławińskiej zaczną się 1 lip­
ca. Schronisko Uniwersytec. 
kie, Matejki 37, pokój 23.

21368

Sypialnie gięte, eleganckie 
ona« inne meble poleca naj­
taniej Magazyn mebli Żytko- 
wiek. Rynek Śródecki. 20522

Kto przygotuje do małej 
tury do września. Matematy­
kę, geometrią fizykę, histo­
rię polski. Przerobiona II 
gimnazjalna. Of. ,,Gł. Wieł. 
kopolski nr 24265.

Materace i dreHsaki, Pęrtek-, 
Wrześuiewicz, Ratajczaka 7. 
I ptr.. telefon 36-31. 20689

Osobiste

Pan mecenas W. proszony 
jest o skomunikowanie — 
Jadźka. 21505

Wielki wybór torebek dam­
skich teki, walizki, parasole 
i laski poleca po cenach 
przystępnych F-a A. Pieprzyk, 
Poznań, (ul. Podgórna 6), 
obecnie: W. Młodych 6. 20729

Motocykl 126 cm N. S. U. na 
chodzie, radio 4 lamnowe, 
zmienny na sprzedaż. Drogr 
Dębińska 5. 21032
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W sobotę, dnia 29 czerwca 1946
(w święto Piotra i Pawia) 

ukaże się

„Głos Wielkopolski"
w zwiększonej objętości i w powiększo­
nym nakładzie.
Cena pojedyńczego egzemplarza 5— zl 

Cena w prenumeracie bez zmiany.

Kupna

Heblarkę do drzewa sprzedam 
okazyjnie — Gniezno Lecha 
nr 12 m. 13. 21052

Czarne ubranie (frak) sprze­
dam. — Szamarzewskiego 36, 
m. 12. 21203

a. prąd sta-
Hetmańska

21349
Maszynę do pisania sprze­
dam. Adr. wskaże ,,Gł. Wiel­
kopolski" nr 21347.

Tokarnie od 1—3 mtr. tocze­
nia kupi natychmiast po .naj­
wyższej cenie — „Hatech", 

18626

Kupię ogrodzenie (siatkę) o. 
raz cegłę okolicy Starolęki. 
Of. „Gł. Wielkp." nr 21165.

Marcina

Gazę młyńską, pasy, motor 
elektryczny kupię — Bytom. 
Moniuszki 15 m. 5. 6-339

Zamienię 2 ładne pokoje bal­
kon, wspólną kuchnię na 
jeden pokój kuchnią. Oferty 
„Gł. Wielkp." mr 21413.

Rower męski sprzedam 
Aleje Marcinkowskiego 
m. 11, prawy b. dom ptr.

Agregat benzynowy,, prąd 
zmienny 220V/263A — Fa
„Radiosprzęt", Ratajczaka 14

21342

Lodówkę na prąd zmienny 
sprzedam. Dorota Kotosow. 
ska, Leszno, ul. Słowiańska 
nr 20. 21164

Sprzedam psa wilka l*/i ro­
ku. Wiadomość Focha 28 w 
podwórzu. 21174

Kredę I a
wagonowo poleca

=B/H. św. Martin 16/17
Telefon nr 41-58

Willa 2X5 pokoi, 2 morgi 
ogrodu blisko Poznania, miej, 
sce letniskowe. Cena 450,000 
sprzedam wzgl, wydzierża­
wię — Metelski św. Marcin 
nr 13, tel. 14-22. 2-1270

Kamienica III piętrowa przy 
Krau&ofera korzystnie sprze­
da — Metelski, św. Marcin 
nr 13, tel. 14-22. 21271

Kamienica centrum, 4 składy, 
cena 1.500,000 sprzeda — Me­
telski. św. Marcin 13. Tele­
fon 14-22 , 21273

Samochód osobowy DKW na 
chodzie do sprzedania. Infor­
macje Chełmońskiego 10, po. 
kój 4. 21188

Kamienica komfortowa, Pa­
trona Jackowskiego, cena 
2,500,000 sprzeda Metelski. 
św. Marcin 13, tel. 14-22.

21274

21030
Dom ze składem kolonial­
nym, restauracją, morgą o- 
grodu, mniejszym mieście, 
pow. Krotoszyn sprzedam, 
cena 800,000, — Sowiński,
Zvgm. Augusta 10, tel. 36-75*

20956

Dom Łazarz, 3 piętrowy, na­
wy ogród), podwórze sprze. 
dam. cena 1,000 000,----- So­
wiński, Zygm. Augusta 10, 
tel. 36-75. ' 20957

RESTAURACYJKA
i kawiarnianą porcelanę 
poleca

PATRIA
POZNAŃ

Zygmunta Augusta nr t 
naprzeciw Dyrekcji Poczt

i Telegr.
Rok założenia 1922 

Tel. 49-40 19178

Tokarnie, wiertarki, 
ki, frezarki do obróbki 
talu i drzewa kupuje stale — 

Marcina 65. *.8625i.Hatech"

Węże

,.Hatech1

hebltar-

-arcuane, gumowe, no- 
ażdej ilości kupuje — 

Marcina 65. 18620

„Aria‘ — artykuły biurowe, 
Przybory szkolne, Poznań. 
Szkolna 10, tel. 25-47. Zaku­
pujemy w każdej ilości papie­
ry rysunkowe przyborv kreś­
larskie, cyrkle, taśmy do ma­
szyn., ołówki, wieczne pióra, 
stalówki, skoroszyty i wszel. 
kie papiery biurowe, maszy­
nowe itp. 19737

Przedsiębiorstwo prywatne w 
Gdańsku, własną posesję ma­
szyny, poszukuje wspólnika. 
Adres wskaże „Gł. Wielkp." 
nr 6-346.

2 patefony
oraz większą ilość płyt 

patefonowych kupi
natychmiast 21291

Fa „RENOMA"
Poznań, Stary Rynek 23

Gospodarstwo 7 ha zamienię 
na 2 pokoj. mieszkanie. O1!. 
„Gł. Wielkp." nr 21343.

Przetwornicę do radia kupię 
lub zamienię Philips super 
na radio uniwersalne. Wro­
niecka 17 m. 4, tel. 40-37.

Pieniądz

Wspólnika poszukuje skład 
odpowiadający każdej bran­
ży. Propozycje „Gł. Wiel­
kopolski" nr 6-366. 6-366

500.000 przystąpię do spółki 
w' przemyśle wzgl. handlu. 
Of. „Gł. Wielkp." nr 21387,

Wolne lokale

Słoje do zapraw, szkło re-. 
stauracyjue, porcelanę, na­
czynia emaliowane, cynkowe, 
Ocynkowane i aluminiowe 
jpoleca najtaniej D2H. Uni- 
wers, Poznań, Fredry 13 te. 
lefdn 23-52 . 20972

Skład w centrum, cena 250.000 
sprzeda — Metelski, św. 
Marcin 13, tel. 14-22 . 211275

Psrcelę 1500 m2, Ławica przy 
szosie sprzedam, cena 175,000 
Sawiński. Zygm. Augusta 10, 
tel. 36-75. 20958

SZKŁO OKIENNE,
termosy, żarówki, lampy 
radiowe, kamyki do zapa- 
laczy, hurtowa sprzedaż.

jj „RADIOMA"
| Wrocławska 13

Parcela 3,700 mr Winiary, ce­
na 160 030; parcela 927 m2 
Antóninku, cena 60,000; '•ar. 
cela 1060 m2 przy R j, 
350,000; Parcela 800 m-’ do­
łącz; parcela 1200 m2 Wino­
grady, cena 250.000 — sprze­
da Metelski, św. Marcin. 13, 
tel. 14-22. 21-272

Kamienica komfort., 2 skła­
dy, Łazarz, cena 1,000 000 
sprzeda Metelski, św. Marcin

13, tel. 14-22. 21276

Skład żelaza, rynku, pow. 
mieście, wydzierżawię miesz­
kaniem. Objęcie 200,000 —
Sowiński, Zygm. Augusta 10. 
tel. 36-75. 20959

Kamienica komfortowa, 2 
składy. Wierzbięcice, cena 
2,700,000 sprzeda Metelski.

Marcin 13, tel. 14-22.
21277

Dora, Górna Wildas parter, 
piętro, podwórze sprzedam, 
cena 750 000 — Sowiński.
Zygm, Augusta 10, tel. 36-75.

20960

Wielki wvbór parcel od 
1.000 m2 do 11,000 m2, pa 
120 złotych za 1 m2 — Sta;, 
rołęka; parcela 1 700 m2, dom 
pokój kuchnia 180.000 sprze­
da Metelski, św. Marcin 13, 
tel. 14-22 . 21278

Willa, 7 pokojach, Górna 
Wilda, ogród, przy kupnie 
3 pokoje wolne, s-przedam, 
cena 1.000.000 — Sowiński,
Zygm. Augusta 10, tel. 36-75.

20961

Puszki marmoladowe tanio, 
beczki śledziówki okazyjnie 
sprzeda — Koloni alka Stary 
Rynek 48. 21282

Willa 4 pokojowa Łazarz o- 
gród. sorzedam. cena 550,000. 
Sowiński, Zygm. Augusta 10, 
tel. 36-75. 20962

Materace, tapczany, leżanki.
.Rekorda". ul. Kurzanoga, 

wejście z Ratuszowej. 6 308

Lis piękny, srebrny (kangu­
ry), oposy na kołnierze, o- 
kazja. spiesznie sprzedam — 
Poznańska 24 (skład) 21208

Skład spożywczy dobrze za­
prowadzany. mieszkaniem ko­
rzystnie sprzedam. Adres 
wskaże ..Głos Wielkp." nr 
21233.

Kreda
najkorzystniej w f-mie 
CZUBEK i Ska 
Materiały budowlane 
Libelta 10. Tel. 36-91 

Magazyny 
Spichrzowa 34 i 45 

Telefon 21-74
21249

Dwie parcele budowlane po 
1250 m2 tuż przy tramwaju 
ul. Dąbrowskiego na sprze­
daż, tam i cegła z rozbiórki. 
Wiadomość, ul. Dąbrowskie­
go 132, gospodarstwo. 21288

Radio-odbiorniki, lampy, in­
strumenty muzyczne, sporto­
we, maszyny szyciu, pisania 
liczenia, rozmaitości kupuje 
sprzedaj© — Poznań, Sło­
wackiego 39, skład. 21167

Radio dwulampowe, 
zegarek bufetowy — 
waldzka 17 m. 5.

Tapczany, leżanki, materace. 
, Tapicernia", Długa 11, Plu­
ciński. 214 76

Kupno, sprzedaż — naprawa 
maszyn biurowych (przerób­
ka na czcionki polskie) to 
sprawa zaufania i specjalność 
firmy Piotr Pieprzycki Poz­
nań, Al. Marcinkowskiego 26 
w podwórzu tel. 23-62.

21136

Hlariynia
krem odżywczy
jakość pierwszorzędna 

ceny przystępne 
opakowanie skromne

Poznań

Słowackiego 34 m. 8
21312

najnowsze fasony, 
w wielkim wyborze

Ceny niskie
w firmie J. Soińska 
Marszałka Focha 28

Rower męski dobrym stanie 
sprzedam — Wejman, Koś­
cielna 17, Poznań. 21332

Auto trzykołowe, dobrym 
stanie sprzedam — Wejman, 
Kościelna 17, Poznań. 21330

Parcelę Poznań-Ławica przy 
dworcu 1312 m2 — okazyjnie 
sprzedam. Of. ,,G1. Wielko­
polski" nr 21328.

Osiołek syberyjski. 4 lata, 
spokojny, używ. do pociągu 
i pod wierzch. Zgł. Danielak, 
Mokronos, poczta i st. Ko'-

2 pieski pinczerki dwumie­
sięczne, sprzedam — Szamo­
tuły, Aleje 1 Maja 17.

2132il-

Żelazo użytkowe dla warszta­
tów oraz dźwigary na budo­
wle poleca Firma Drz ewiec - 
ki-Jurga Przemysłowa 49.

21320

Kupujemy kalafonie wszeitc e 
żywice, woski, płv-ny orga i- 
czne, oleje płynne • maziste. 
Będąc konsumentem, zapłaci, 
my najwyższe ceny Fabryka 
Lakierów. Poznań św Wa­
wrzyńca 47, tel. 21-20. 6-196

Woski, stearynę kalafonię, 
tłuszcze, oleje roślinne, gli­
cerynę, chemikalia i inne su­
rowce kupuje „Farmachemia" 
Poznań, Libelta 11. 21131

Kamienic oraz will dla po­
ważnych reflektantów poszu­
kuję — Metelski, św. Marcin 
nr 13, tel. 14-22. 21279

Szczeliwa wszelkiego rodza­
ju oraz płyty kiingeritowe 
kupuje A. Glaser i Syn, Ra­
tajczaka 15 (Pasaż). 20512

MASZYNY
DO PISANIA, LICZENIA

POWIELACZE. AKT. BIUROWE 
Zakup SprzedażK. KOCHANOWICZ i S-kn^

Plac Wolności 13 (obok 3 Maja)

Taborety do pianin kupuje 
Magazyn Fortepianów. Po­
znań, św. Marcin 22, podwó­
rze. 20821

Parafinę, stearynę, woski, ter­
pentynę, wazelinę, kalafonię, 
olejki. surowce chemiczne, 
szelak — Dom Handlowy 
,,Fortuna”, Poznań Kantaka 
7, tel. 39-21. 20695

Nici lniane i jedwabne, bia­
łe ii kolorowe, z wyjątkiem 
czarnych; tudzież nici gumo­
we kupuje stale -— Arlt Wil­
da, Chłapowskiego 15 m. 16.

21380

Rumowisko nadające się do 
przebudowy magazynów ku­
pimy, Of. „Par". Poznań, Ra­
tajczaka 7 pod 6 551. 21460

Ni egol ewskich, niekr ępu jący, 
2 panom. Of. „Gł. Wielkp." 
nr 21310. .
Puszczykówko mieszkanw 
komfortowe, umeblowane n 
stałe. Of. „Gł. Wielkp." n 
21294.

Skład do wynajęcia zaraz — 
Szwajcarska 20, gospodarz.

21400
4 pokoje kuchnią, zwrot za 
remont dachu cirka 100 tys„ 
okolica Opery. Of. „Czytel­
nik" Armii Czerwonej 1 nr 
358. 21408

Szuka lokalu

Bufetowa poszukuje pokoju 
z umeblowaniem zaraz, mo­
żliwie w śródmieściu. Ofer­
ty „Głos Wielkp." nr 21290.

Garażu w śródmieściu poszu­
kuję. Of. „Par", Ratajczaka 
nr 7 pod 6.496. 21141

tytko*

GWAR A N CIA KROJU I W Y KON An7a

Lodówkę dobrym stanie, ku­
pię — Wejman, Kościelna 17, 
Poznań, 21331

Poszukuję 1 
lub 2 z kuchnią
z komfortem za zwrotem 

kosztów remontu lub 
przeprowadzę remont 

Oferty „G. W." nr 21405

Lokalu handlowego w śród­
mieściu do odbudowy. Oferty 
„Gł. Wielkp." nr 21206.

SPRZEDAŻ HURTOWA,

Sprzedam s-aunoch. osobowy 
na chodzie — Daszyńskiego 
78 m. 18, od 1-4—-16. 21319

Motory elektryczne kupuje 
stale firma ,,Energia", ul. 
Pocztowa 23 tel. 34-92 . 20699

Kupię gwintownicę od 1" do 
2" — Szaf ranek sen... Fre­
dry 3. 21316.

Pokoju kuchnią lub pokoju 
dużego szukam, zwrócę ko­
szta remontu. Of. „Gł. Wiel­
kopolski" nr 21158.

stały,

21383
Uwaga! Zegarek męski, dzwo 
niącyl — Winklera 5 m. 1.

21375

Setkę N
dam. ul. 
bie-c},

S. U., nową siprze- 
nl. Cieszyńska 14 (Dę. 
nowe osiedle. 21309

Kupuję dywany dywaniki po­
mosty chodniki i kilimy Wi­
śniewski, Szamarzewskiego 
52 m. 4. 20866

Przemysł Konfekcyjny
Plucińska, i 5. Q<:zt/&ek 

Łódź. Ks. Bisk. Bandurskiego 9/11 lokal 5 
Telefon: 172-15

poleca: Konfekcję męską 
Specjalność: Konfekcja chłopięca

Sprzedaż tylko hurtowa 20973

fachowo

Firma St. Kaczmarek

Sprzedam aparat dc nagry­
wania płyt, marki Kosmos., 
cena 12,000. Of. „Gł. Wiel­
kopolski" nr 21372.

Folwark 200 morgowy, pałac 
16 pokojowy, komfort, w 
parku jezioro, las urocza 
okolica, Poznańskiem 5,000,000 
także wybór kamienic, wille, 
parcele — sprzeda Nowak, 
Poznań. Wyspiańskiego 16 
m. 1. 21370

Szlifierkę do ostrzenia na­
rzędzi, dwustronną motorem 
2 KM. Strumykowa 39, Szy­
mański. 21365

Cyrkle, suwaki, przybo-ry ry­
sunkowe, papiery ołówki ku­
puje Księgarnia Gierczaka, 
Poznań, ul. Daszyńskiego 59.

20562

Korki kupuje — przerabia — 
f ma Jeneralczyk, Poznań, 
Matejki 53, tel. 62-66.

21299

Pokoju kuchnią na peryfe­
riach lub pod miastem. Zgł. 
Kantaka 11, „Ellen". 21269

Książki szkolne, naukowe, po­
wieściowe, księgozbiory ku­
puje Księgarnia Gierczaka, 

nań, ul. Daszyńskiego 59.
20561

Motocykl 100 na starter, 
dobrym stanie, sprzedam 
Hetmańska 3 m. 6, godz. 
16-tej.. 21302

Of.

Radio Philips. 5 lamp., 3 za­
kresowe — Mylna 19 m. 13.

21364

Sypialka pierwszorzędna i u- 
żywana jsdalka, okazyjnie — 
Kopernika 3, stolarnia.

21360

Rzeczy różne do komisowej 
sprzedaży przyjmuje. Adres 
wskaże „Gł. Wielkopolski" 
nr 21348.

Dętki samochodowe, star©, 
nieużytki kupuje f-ma Jene­
ralczyk, Poznań, Matejki 53 
tel. '62-66. 21298

Pokoju umeblowanego poszu. 
kuje zaraz, cena obojętna. 
Oferty „Par" Ratajczaka 7 
pod 6-530. 21255

Nieruchomość do półtora m 
liona poszukuje. Adr. wskć 
że „Gł. Wielkp.* nr 21412.

Mieszkania 3 pokoje kuchnia 
z wygodami do remontu po-

Dog rasowy, rzadki okaz 
trzyletni, ostry na sprzedaż. 
Cena 7 tysięcy. Of. „Głos 
Wielkp." nr 21404.

Poszukujemy zaraz:
u

Sypialnia biała do sprzeda- j 
nia. Wiadomości: Dębiec,
Gruszkowa 9 ra. 4 . 21399 i

Kasy pancerne i betonowe ! 
sprzedam. Naprawa i dora­
bianie kluczy do tychże — I 
Konieczny, Strzałowa 2.

21394 ,

Nowoczesną polerowaną sy- 
pialkę (czeczot) — Poznań, 
27 Grudnia 5, mechaniczna 
stolarnia. 21393

Śrutownik tarczowy „Rapid 
2". Of. „Gł. Wielkp." nr 
21414.

Magazyn Mebli — jadalnie, 
sypialnie, kuchnie, tapczany, 
fotele, poleca Fa, Bapaszyń. 
ski, Poznań. Półwiejska nr 20.

19130
Maszyny do pisania przerabia 
na układ polski szybko — 
wszystkie rodzaje pisma — 
, Precyzja", Poznań ul. Wy­
spiańskiego 19. 20333

Kamienica centrum, ośmio- 
lokatorowa, wygodami — 
1.500,000. Of. „Par" Rataj­
czaka 7 pod 6.563 . 21443

Puszczykówko parcelę bli­
sko dworca, właściciela. Of. 
„Par", Ratajczaka 7 pod 
6.564. 21442

Pianino pierwszorzędne, oka­
zyjnie — Zygm. Augusta 3 
m. 3. 21426

Kamienica piętrowa, 12 loka­
torów. Gniezno, cena 650 000 
zł, willa Poznaniu, ogrodem, 
wolne 3 pokoje kuchnią, cena. 
400.000 zł, domek 5 pokoi 
kuchnią miasteczko, 10 mórg 
ziemi 250,000 zł. sprzeda — 
Tomczak, Kwiatowa 9 m. 6.

211315

magazyniera — możliwie montera z branży maszyn rolniczych,
2) sprzedawcy - specjalisty części za­pasowych,
3) siły biurowej do prowadzenia kar­toteki i statystyki.
Oferty Głos Wielkopolski nr 6-322

Kupię futro karakułowe, siło­
we, łapki karakułowe, spód' 
futrzany — Poznańska 24, 
sklep 3 przy rynku Jeżyckim.

21247

♦♦♦♦ ♦♦♦♦ ♦❖❖♦♦♦♦♦♦
Plac w śródmieściu, nadają­
cy się pod budowę magazy­
nów kupimy. Of. „Par", Po. 
znań, Ratajczaka 7 pod 6.550.

21451

Poszukuję lokalu na wytwór­
nię,, śródmieście. Wiadomość: 
telefon 39-21. 21431

Kupię czysto wełniany kupon 
bielski na “pokrycie futra 
damskiego lub obszerne pal­
to męskie w bardzo dobrym 
stanie. Of. „Gł. Wielkp." 
nr 21293.

BIELSKIE
materiały — podszewki 

zakup 2oi89
sprzedaż

W. Trojanowski
POZNAŃ, Św. Marcin 18

Kupujemy większe partie to­
warów, zakres gospodarstwa 
domowego, jak młynki, sit­
ka do kawy, wyroby blasza­
ne, pralki, scyzoryki, stoło- 
wiznę nożyczki oraz wtszel. 
kie wyroby żelazne (okucia' 
kosy itd,), Of. Łódź,Rzgow­
ska 2, Hurtownia wyrobów 
żelaznych. ' 21402

Kawaler na stanowisku po­
szukuje pokoju umeblowane­
go. Zgł. Norwida 13. 21420

Poszukuję do poważnego re­
montu 2—3 pokoii kuchnią, 
łazienką. Zgł. tel. 71-59. — 
Wydział Transportowy. 21418

Zamiana

Pokój z kuchnią Poznań-Ko- 
towo zamienię na pokój z ku. 
chnią w Poznaniu za wyna­
grodzeniem. Of. „Gł. Wiel­
kopolski nr 21218.

Balony szklane 
20, 50, kg kupu j i 
Drogeryjna, Po 
ska 34, tel.

bańki 10 
Hurtownia 
i, Półwiej. 

19-63. 24259

Mieszkanie 4 pokojowe w 
centrum Bydgoszczy zamienię 
na takież lub większe w cen­
trum Poznania. Of. „Głos 
Wielkp." nr 21339.

Mieszkanie
2-3 pokoi z kuchnią, ła­
zienką najchętniej w oko­
licy Ostroroga. Remont 
przeprowadzę, zwrócę.

Zgłoszenia w firmie 
K. Przybyła 
św. Marcin 24 w biurze 
lub tel. 16-87 od 9-18-tej.

21436

Olejki wanilinę, kwj 
nowy, masło kakao 
nioł, celofan, Agar zakupi — 
Wytwórnia cukierków Gór- 
czy!k, Wroniecka 17. 21264-c

cytry-
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Zamienię lokal handlowy, 
2-pokojowy duży na parte­
rze w głównej dizielnicy miia. 
sta na inny. Of. „Par", Po­
znań. Ratajczaka 7 pod 6.549.

Poszukuję pokoju z kuchnią 
zwrot kosztów lub przepro­
wadzę remont. Zgłoszenia), 
Czesława 9 m. 14. 20933

Lokalu handlowego przy ru. 
ohliwej ulicy poszukuję. — 
Zwrócę koszty remontu. Of. 
„Gł. Wielkp." nr 21212.

W piątek dnia 28 czerwca 1946 r. nastąpi 
otwarcie

kawiarni - Baru - ,,Bagatela
z pięknym ogródkiem przy Placu Wolności 5 
Lokal otwarty codziennie od godz. 9 do 24 
od godz. 19-tej koncert i dancing 

na s a I i i w ogrodzie

„BAGATELA"
Kawiarnia - Bar - Dancing 

Zarząd

Dzierżawy

Piekarni celem dzierżawy po­
szukuje dobrym purfkoie. Of. 
„Gł. Wielkp." nr 21341.

Ubikacje przemysłowe w Po­
znaniu), okolicy wydzierża­
wię lub kupię. Of. „Głos
Wielkp." nr 21300.

Kupię lub wydzierżawię 2—7 
mórg, zabudowaniem, Po-
znańskietm. Of. „Gł. Wiel­
kopolski" nr 21297.

Zguby

Zgubione prawo jazdy Nr 2434 
unieważniam. Stefan Kosmala,

21102

Unieważniam skradzioną kar­
tę rejestracyjną R. K. U. 
Szamotuły — Leon Iwanic­
ki, Bojanowo, 6-348

Unieważniam zgubione doku­
menty w’ojskowe na nazwisko 
Stanisław Heger. 6-363

Unieważniam zgubioną kartę 
ewakuacyjną nr 2563, wyda­
ną przez Głównego Pełno­
mocnika Tymczasowego Rzą­
du Narodowego Rzeczypospo­
litej Polskiej we Lwowie, na 
nazwisko: Tadeusz Gołębiow­
ski i żona Pelagia:, zamiesz. 
w Nowym Tomyślu. 6-362

Zagubiłem kartę rejestracyj­
ną w Jarocinie, na nazwisko 
Józef Banaszyński, ur. 11. 2. 
1925 w Jarocinie, woj. pozn. 
tani ew ażni a m. 20712

Unieważniam skradzione mi 
dokumenty, dowód osobisty 
byłych więźniów obozu kon­
centracyjnego Ravensbruck, 
wydany przez władze okupa­
cyjne oraz przepustki repa­
triacyjne, moją i męża, ną 
nazwisko Felicja Trzepieciń- 
ska. 21385

Unieważniam wszelkie pa. 
piery osobiste, które zosta­
ły mi skradzione 19. 6. 46 — 
Maria Kujawa. 2H37’3

Unieważniam zgubione świa­
dectwo zwolnienia z więzie­
nia Wronek na nazwisko
Eugeniusz Balzan. 21371

Unieważniam dokup na
naziwisko Albert .o.
wicz, zagubione dnia 6.
1946., dwa zaświadczenia na 
konie i zaświadczenie reje, 
stracyjne R. K. U. Szamo­
tuły. 21366

Zgubioną legitymację Akade­
mii Handlowej w Poznaniu, 
unieważniam — Zbigniew 
Sarna. 21363

Dnia 18. 6. 1946 zaginął port­
fel z dowodami, książeczką 
uposażeniową nr 7552. ser. E 

-na nazwisko ppor. Stefan 
Karliński, na trasie Piaski, 
Międzyrzecz Wielkp. Oddać 
książeczkę uposażeniową za 
wynagrodzeniem i dowody — 
Międzyrzecz Wielkp,, ulicat 
Młyńska 1. 21329

Legitymację kolejową, ubez- 
pieczalni 46720543, kartę ro­
werową 25522 i różne inne 
papiery na nazwisko Maria 
Walkowiak — unieważniam.

21322

Zgubiono trzewiczek dziecię­
cy czerwony, ul. Biała, Grun­
waldzka Focha, Most Uni­
wersytecki. Proszę o zwrot 
za wynagrodzeniem, ulica
Biała lb ni. 27. 21397

Unieważniam legitymację 
szkolną, szkoła dla doro­
słych nr 4 — Stefania Cze. 
kańska, 21324

Poszukiwania

Mieczysława Chrostka poszu. 
kuje brat Antoni. Kto. go wi” 
dział, proszę zawiadomić pod 
adresem: Gorzów, ulii^a Pół. 
wiejska 8. 6-340

Kfo z byłych więźniów
w Cżross Rcsen
może udzielić wiado­

mości o
Marianie Mikołaju

Trzcińskim
nr. 31892 blok 18 

(rok 1944/45) żonie 
Zofii Trzcińskiej 

Poznań, Hetmańska 44
21284

Różne

Psycho-grafolog określa cha­
rakter zdolności i przezna­
czenie, Poznań, Jagiełły 5 
m. 3, godziny przyjęć 14—18.

18133

szyję robią la
21006

Poznaj siebie! Grafolog opisze 
twój charakter — zdolności, 
przeznaczenie. Nadeślij próbę 
swego pisma, datę urodzenia 
i pięćdziesiąt zł. Szczęśniak, 
Pleszew Wlkp., Malińska 4.

6-314

Haftoplis wykonuje hafty, 
plisowania mereżkę, okręt- 
kę, obciąganie guzików, 
dziurki. Poznańska 28/30, 
wejście Mylna. 21)127

Stolarnia mechaniczna przyj- 
mle wszelkie prace stolar­
skie — wykonanie szybkie 
i solidne. Traugutta 27,

21423

Wełnę do przędzenia fabry­
cznego przyjmuje. Zgł. Po­
znańska 28730 m. 16. 21335

Kupujemy zużyte taśmy od 
maśzyn do pisania. Ogrodo­
wa 20 m. 8. 21446

Wykonuję pracę z wełny na 
drutach. Of. „Gł. Wielkp." 
nr 21358.

Letniska

Letnisko pokój z kuchnią 
Puszczykówko wydzierżawię.' 
Skarbowa 8, portier. 21377

Szczawnica. Pensjonat „Pod 
Kraszewskim" dra Laskow­
skiego. centrum zdrojowiska, 
bieżąca woda, opieka lekar­
ska na miejscu, 5-400

Urzędowe

Ogłoszenie. Starosta Powia­
towy Obornicki podaje do 
publicznej wiadomości, że 
ob, Walter Kaniewski, syn 
Leona i Marii Anny z d. 
Mielke, małż. Kaniewiskich, 
u,r. 15. 4. 1917 w Bonn
(Niemcy) zamieszkały w Ro­
goźnie, ul. Małotpoznańska 
nr 9 uzyskał decyzją z dnia 
24 maja 1946 r. nr A. l!lt— ' 
5/46 zezwolenie na zmianę 
imienia na Władysław. Sta. 
rosta Powiatowy (—) Pleś- 
niarski. 6-365

Rys, Bilski

Tragedia mieszkań wielorodzinnych 
z jedną łazienką

Cennik ogłoszeń: Z a t
mowy milimetr 12,— zł;
na stronie Kroniki . ________
drożej. Drobne: Pierwsze słowo tłusty 
50,— ztll dla poszukujących posad osób 
6,— zt, każde dalsze stowd 3,— zt [najmnieisze ogłoszenie 30,— zl)
5 liczb - każde liczy się za 1 słowo, W wydaniach niedzielnych

nit udziela się. Wszystkie ogłoszenia piat

tein (strona 8-tamowa| t-tamowy milimetr 7,— zt, 
tekście (strona 4-łamowa) na stronie drugiej

1-łamowy milimetr 20,— zł. Zesta..
każde dalsze słowo 

zaginionych wskutek wojny

i ę k s e wśród drobnych 1-ła- 
j 1-łamowy milimetr 25,— zł, 

tabelaryczny j skomplikowany 5O°/o 
zł (najmniejsze ogłoszenie 

Iowo tłustym drukie

Rabatu
do, od itd , znaki, skróty cyfry do 

świątecznych obowiązuje dopłata w wysokości 
n Są pizeó wydrukowanie
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